
,,/l kolor jego ś&sA czeru/ony..." —
Goście z Charkowa 
i Cottbus 
na uroczystościach 
e Poznaniu
'/ okazji święta 1 Maja do 

Poznania przybywają dziś 
delegacje partyjne z Charko- 
wa i Cottbus. Jednocześnie do 
obu tych miast wyjeżdżają de­
legacje Komitetu Wojewódz­
kiego Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej w Poznaniu.

Delegacja Komitetu Obwo­
dowego Komunistycznej Partii 
Związki Radzieckiego w Char­
kowie przeo\wać będzie w 
Poznaniu do 5 maja- Goście 
radzieccy wezmą udział w 
akademii i pochodzie pier-w- 
szomajowym, zwiedzą miast®, 
niektóre fabryki w Poznaniu 
i Wielkopolsce PGR-y i spół­
dzielnie produkcyjne.

Trzyosobowa delegacja z 
Niemieckiej Republiki Demo- 
Kratycznei weźmie udział w 
uroczystościach święta 1 Maja 
oraz zwiedzi nasze miasto i 
Wielkopolską Fabrykę Urzą­
dzeń Mechanicznych.

Do Cottbus wyjechała dele­
gacja Komitetu Wojewódzkiego 
PZPR pod przewodnictwem 
członka egzekutywy KW — dr 
Adama Łopatki; w skład jej 
wchodzą kierownik Wydziału 
Ogólnego KW — Julian Zbo- 
ralski oraz I sekretarz Komi­
tetu Dzielnicowego Nowe Mia­
sto Stefan Leszczyński- (k)

ciekowy artykut na stronie 3
Odznaczania dla miodach

ZE SPOTKANIA
U ALEKSANDRA 
ZAWADZKIEGO
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Wydanie AB

Poznań
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Cena 50 gr
Nr 103 (5051)

28 bm. odbyło 
się w Belwede­
rze spotkanie de 
legatów uczest­
niczących w II 
Krajowym Zjeż- 
dzie ZMS z Prze 

wodniczącym 
Rady Państwa — 
Aleksandrem Za 
wadzkim. W cza 
sie spotkania A- 
leksander Za­
wadzki udekoro­
wał działaczy 
młodzieżowych 
odznaczeniami 
państwowymi.

Na zdjęciu: dekoracja Piotra Stecko, I sekretarza KW ZMS — 
Zielona Góra Kawalerskim Krzy żem Orderu Odrodzenia Polski.

CAF — fot. Szyperko

Rektor UAM, prof. dr A. Klaf- 
kowski w imieniu wszystkich pra­
cowników i studentów UAM skłaPierwszomajowa uroczystość 

w Zakładach H. Cegielski
Odznaki i dyplomy dla 26 zasłużonych pracowników

VA/ czoraj zapełniła się po brzegi wielka świetlica w Za- 
** kładach Cegielskiego. Przyszli delegaci wszystkich fa­

bryk, by wziąć udział w akademii 1-Ma.jowej. Serdecznie 
witani zajęli miejsca przy stole prezydialnym wśród przed 
stawicieli fabryki I sekretarz KW PZPR w Poznaniu — Jan 
Szydlak, sekretarz KW i I sekretarz KM PZPR — Czesław 
Kończal, przewodniczący WKSD — Franciszek Schmidt, 
rektor Uniwersytetu A. Mickiewicza — prof. dr Alfons 
Klafkowski, przedstawiciele wojska, organizacji społecznych, 
młodzieżowych.

Manolisa Glezosa oraz wielu 
innych. Rezolucja domaga się 
ich zwolnienia oraz przywró­
cenia w Grecji praw związko­
wych i swobód demokratycz­
nych. (jk)

da

II Krajowy Zjazd ZMS 
zakończył obrady

Marian Renke I sekretarzem Związku

Po krótkim powitaniu gości 
przez przewodniczącego Rady 
Przedsiębiorstwa — Kazimie­
rza Kosmowskiego, referat o- 
kolicznościowy wygłosił I se­
kretarz Komitetu Zakładowe­
go — Władysław Szymczak. 
Omówił on znaczenie 1 Maja 
dla proletariatu świata, spe­
cjalnie dla tych, którzy jesz­
cze walczą o swoją wolność 
narodową i społeczną. Zilustro 
wał on osiągnięcia 15-leeia i 
baczenie trwałego sojuszu na

Przedterminowo 
na budowę szkół

W zbiórce pieniędzy na Spo- 
teczny Fundusz Budowy Szkół 
Tysiąclecia najlepiej spisuje 

W sJę dotychczas ludność powiatu 
ęhodzieskiego. Od 1 stycznia 

' . b do wczoraj w powiecie 
chodzieskim zebrano 581-772 zł, 

’ c° stanowi 37 procent planu 
’■ r°czneg0 Chłopi, którzy mają 

■ tym roku na budowę szkół 
*ebrać 780.000 zj wpłacili do 

‘ ^Czoraj 258.640 zł, tj. 33,2 pro- 
’ ent planu rocznego.

™ wielu miejscowościach 
$z?ść rolników wykonała swo- 
•a społeczne zobowiązania, 
^lacając przypadające na 

kwoty już za cały 1960 
Z1*- Obowiązek obywatelski 
, ypełniło przedterminowo m. 
i »■’ rolników z Brzesińca, 55 

Równegopola, 89 z Margo- 
Kna*miasta oraz 72 i wsi 

audia, Zbyszewice i Zoń. (k)

rodu polskiego ze Związkiem 
Radzieckim.

W imieniu wszystkich pra­
cowników Uniwersytetu ser­
deczne pozdrowienia i życze­
nia dalszych osiągnięć w pra­
cy i życiu osobistym złożył 
załodze rektor prof. dr A. Klaf 
kowski.
IV zruszającą chwilą było 
’ ’ wręczenie 26 pracowni­

kom odznak „Cegielskie­
go”, dyplomów oraz nagród za 
40-letnią pracę w Zakładach. 
Krótkie życzenia pod adresem 
jubilatów złożone przez dyrek 
tora Zakładów — Władysława 
K ostu ja, wręczenie upominków 
prof. Marii Kubackiej za po­
moc dla zespołu artystycznego 
i „Międzynarodówka” kończą 
część oficjalną akademii.

W części artystycznej wystą 
pili: Poznański Chór Chłopię­
cy pod dyrekcją mgr. J. Kur­
czewskiego, Symfoniczna Or­
kiestra Objazdowa Towarzy­
stwa Filharmonii Robotniczej, 
uczniowie Państwowej Szkoły 
Baletowej oraz artyści — Da­
nuta Wiłowicz, Stefanta Ko- 
szyczarek, Antoni Ławniczak.

Na zakończenie uroczystości 
załoga „Cegielskiego” uchwa­
liła rezolucję skierowaną na 
ręce premiera Grecji Kara- 
manlisa, pretestującą przeciw 
ko więzieniu działaczy robot­
niczych i obrońców pokoju,

Sztandar przechodni 
dla Centrali „Las“

Uroczyście, obchodzi Święte 
Pracy załoga Przedsiębiorstwa 
Leśnej Produkcji Niedrzewnej 
„Las” w Poznaniu. Podwójne 
to dla pracowników święto: 
ogólne i wewnętrzno-organiza 
cyjne. Minęło bowiem 10 lat 
istnienia przedsiębiorstwa. Po 
za tym poznańska załoga zdo 
była I miejsce w ogólnokrajo 
wym współzawodnictwie pro 
aukcyjnym otrzymując sztar 
dar przechodni Zjednoczenia 
i 20 tys. zł nagrody.

Z tej okazji odbyła się w 
salach „Adrii” uroczystość o- 
kolicznościowa. W części ofi­
cjalnej przemawiali: Czesław 
Krych na temat znaczenia Ma 
jowego Święta, inź. B. Włodar 
czak o osiągnięciach przedsię 
biorstwa, które dało gospodar 
ce narodowej produkcję war 
tości 68 milionów zł i ponad 
5 milionów akumulacji, a dy 
rektor naczelny Zjednoczenia 
mgr Jan Ordyniec o moty­
wach przyznania poznania­
kom sztandaru przechodniego.

W części artystycznej bawi 
li licznych gości, pracowni­
ków i ich rodziny artyści 
scen poznańskich m. in. Wan 
da Jakubowska i Jerzy Gol- 
fert, rysownik Henryk Der- 
wich i konferansjer B. Palu­
szkiewicz. (rys.)

Cegielszczakom" serdeczne 
życzenia.

Jan Tomaszewski, przewodniczący Koła Emerytów przy 
Zakładach Cegielskiego opowiada I sekretarzowi KW PZPR 
J. Szydlakowi i I sekretarzowi KM — Cz. Kończalowi, jak 

to dawniej było...
Fot. -(2) — K. Przychodzkl

W piątek 29 bm. w godzinach popołudniowych 
II Krajowy Zjazd Związku Młodzieży Socja­

listycznej zakończył 5-dniowe obrady. W dniu tym 
Zjazd przyjął deklarację ideowo-programową i sta­
tut Związku, wybrał Komitet Centralny, Centralny 
Sąd Koleżeński i Centralną Komisję Rewizyjną, 
podjął uchwały oraz przyjął tekst listu do Komitetu 
Centralnego PZPR.

Na pierwszym plenarnym po 
siedzeniu Komitet Centralny 
ZMS wybrał 15-osobowe pre­
zydium i sekretariat KC 
ZMS. W skład prezydium KC 
ZMS weszli: Wiesław Adam­
ski, Jerzy Feliksiąk, Jan Gór­
nicki, Wiesław Kiczan, Stani­
sław Kociołek, Jerzy Łukasze­
wicz, Jarema Maciszcwski, 
Jan Pawlak, Anna Pawłowska, 
Felicja Rapaport, Marian Ren- 
ke, Tadeusz Rudolf, Grzegorz 
Sokołowski, Franciszek Sza­
łach i Jerzy Terej.

Plenum wybrało jednomyśl­
nie I sekietarzem Komitetu 
Centralnego ZMS Mariana 
Renkego. W skład sekretariatu 
KC ZMS wybrani zostali: Wic 
sław Adamski, Stanisław Ko­
ciołek, Felicja Rapaport, Ta­
deusz Rudolf i Jerzy Terej.

PAP

,o Finał I fazy obrad „Dziesięciu”
£snorfu

Uoda na II miejscu
W dniu 28 kwietnia br. odbyło się 

legata amerykańskiego, Eato-na, 31,
pod kierownictwem de- 
przedostatnie w pierw-

Obywających się we 
A st-°C^aw^u szachowych mi- 
it, tek°??taOh Polski> w czwar- 
. j ’ bm. rozgrywano odło­

żę Partie.
0 6 rundach, prowadzenie 

kń^Hieju objął Śliwa (Kra- 
~~ 4,5 pkt„ przed Dodą 

ztlań) — 4 pkt. (PAP)

i?

Ki

szej fazie rokowań — posiedzenie Komitetu Dziesięciu. Na 
posiedzenie przybył, bawiący w Genewie, sekretarz gene­
ralny ONZ — Hammarskjoeld, który wygłosił przemówie­
nie. Oświadczył on, że Organizacja Narodów- Zjednoczonych 
przede wszystkim ponosi odpowiedzialność za rozbrojenie, 
ale ponadto jej zadaniem jest pokojowe regulowanie spo­
rów oraz interwencja w wypadkach zagrożenia lub naru­
szenia pokoju.

28 bm. odbyło się posiedzenie końcowe — 32 i ostatnie w 
pierwszej fazie obrad Komitetu Dziesięciu. (PAP)

Wielki rozmach MTP
1VT asze przewidywania co do liczby uczestników w XXIX 
' MTP się sprawdziły. Spieszymy donieść, że ilość zgło­

szonych wystawców (ostat-nio x 54 krajów) powiększyła się 
o dalsze 5 firm: trzy portugalskie i dwie z Madagaskaru. 
Kupcy z Republiki Malgaski ej biorą udział w MTP po 
raz pierwszy. Tak więc 12 czerwca nad Targami powie­
wać będzie 56 flag, reprezentujących narodowości wystaw­
ców. Można się spodziewać, że i ta liczba nie jest ostateczna.

Obecnie na terenach targo­
wych kończy się drobne na­
prawy i malowanie wnętrz 
pawilonów, aby z dniem 2 ma­
ja oddać je wszystkie w użyt­
kowanie wystawcom- Jest już 
czas po temu, bo do Poznania 
przybyłe już 20 wagonów z 
eksponatami i obudową stoisk 
z NRF, Włoch i Węgier.

Wobec poważnej ilości zgło­
szeń firm zachodnio-niemiec- 
kich, Zarząd Targów przeka­
zał im dużą halę nr 16. .Obok 
„szesnastki” organizatorzy 
wznoszą też prowizoryczny pa­
wilon o powierzchni ponad 
1500 m. gdzie pomieszczą się 
dalsze stoiska NRF. Pawilon 
jest na ukończeniu.

Do Targów zmieni jeszcze 
wygląd część otwartej po­
wierzchni wystawowej. Korzy­
stając z obudowy polskiej wy­
stawy przemysłowej w Mos­
kwie, do Poznania sprowadzo­
no tzw wiatę — olbrzym? 
dach, który zakryje część eks­
pozycji na wolnym powietrzu.

I ostatnia nowość: angielska 
firma l^cca Radar planuje 
pokazać Ria MTP urządzenia

radarowe, które będą obejmo­
wać teren Targów- (zs)

Ks. Jan Lech 
- uniewinniany

W Sądzie Najwyższym w 
Warszawie zakończyła się 
dwudnipwa rozprawa rewizyj 
na, głośnego procesu poszla­
kowego ks. Jana Lecha.

Po .rozpatrzeniu skargi re­
wizyjnej, wniesionej przez ska 
zanego oraz wysłuchaniu prze 
mówień stron, Sąd Najwyższy 
postanowił uchylić wyrok 
Sądu Wojewódzkiego w Kra­
kowie i uniewinnić ks. Jana 
Lecha z zarzutu zabójstwa 
Anny Kurek. Wyrok jest osta 
teczny i prawomocny. Ks. Lech 
zostanie zwolniony z więzie­
nia. (PAP)

Za 9 dni Mała Olimpiada
Z OKAZJI DNIA ZWYCIĘSTWA ZAPŁONIE ZNICZ

1A o Małej Olimpiady 
„Głosu” pozostało za­

ledwie 9 dni.
Oprócz 20-osobowej ka­

dry narodowej naszych bie­
gaczy, masowo wystąpi mło 
dzież szkolna, z licznych 
klubów, a także wojskowi.

Tjrmin zgłoszeń mija 5 
maja! Czekamy.

'i
DALSZE NAGRODY

Na listę fundatorów wpi- 
i sali się; Prezydium WRN, 

DOKP, Zakłady Metalurgi­
czne w’ Poznaniu, Poznań­
skie Zakłady Przemysłu Pic 
karniczego, Zakłady Prze­
mysłu — Tłuszczowego w 
Szamotułach, Przedsiębior­
stwo Wodntj-Komunikacyj- 
ne. Państwowe Przedsięhior 
stwo Robót Drogowych, Wo 
jewódzkie Zjednoczenie

PGR, Chemiczna Spółdziel­
nia Pracy „Aromat”, Po­
znańska Fabryka Wodemie- 
rzy i Gazomierzy, Hotel 
„Orbis”.

DZIĘKUJEMY!
TT ermin Małej Olimpiady 
* zbiega się z Dniem 

Zwycięstwa. Z tej okazji 
specjalna sztafeta, złożona 
z uczniów Technikum Ko­
lejowego w asyście moto- 
cykHstów przebiegnie z po­
chodnią trasę spod Pomni­
ka Bohaterów na Stadion 
im- 22 Lipca. Ostatnią 
zmia.uę stanowić będą zwy­
cięzcy w centralnych bie­
gach narodowych. iL. Ory- 
waiowa i 7- Rżysk!) Po de­
filadzie i zapaleniu znicza 
rozpeczna »ię popisy mode­
larzy oraz zawody lekko­
atletów i piłkarzy ręcznych.
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Dudżećowa sesja m w PoznaniuRedaktor naczelny — Leonard 
Wąchalski, zastępca redaktora 
naczelnego i kierownik działu 
publicystyki — Eugeniusz Kitz- 
mann, sekretarze redakcji — 
Marian Flejsierowicz i Wiesław 
Porzycki, kierownicy działów: 
miejskiego — Eugeniusz Cofta, 
sportowego — Tadeusz Kacz­
marek, terenowego — Józef 

Pieprzyk.
Dzisiejszy serwis informacyj- 
no-polityczny do druku przy­
gotował Mieczysław Kaliński.

TTT ubiegłą środę odbyła się zwyczajna sesja Wo-
’ ’ jewódzkiej Rady Narodowej w Poznaniu, po­

święcona zagadnieniom budżetowym. Sprawozdanie 
z wykonania planu gospodarczego i budżetu woje­
wództwa za rok 1959 złożył zastępca przewodniczą­
cego Prezydium WRN — mgr Zygmunt Węgrzyk.

•GŁOS OBSERWATORA

6 tygodni urlopu
€o z Homiieiem Rozbrojeniowym?

' TT' omitet Rozbrojeniowy 
10 państw nie będzie 

; obradował w czasie pary- 
! skiego spotkania na szczy­

cie.
Jest rzeczą godną uwagi, 

że natychmiast po opubli- 
( kowaniu informacji o sześ- 
; ciotygodniowej przerwie w 

, obradach — na Zachodzie 
mówiono, że postanowiona 
ona została na wniosek 
ZSRR. Była to jednak,nie 

1 prawda. ZSRR tylko przy­
stał na tą propozycję, któ­
rej inicjatorami byli dele­
gaci państw zachodnich.

' Zachodowi nie jest wy- 
godne ujawnienie, że to on, 
po krótkim starcie — uwa­
ża, że pora już na odpo­
czynek. Nie o odpoczynek 
bowiem chyba chodzi, ani 
nawet o czas do przemyśle- 

i nia propozycji własnych i 
; radzieckich. Chodzi — jak 

' można sądzić, bez ryzyka 
popełnienia wielkiego błę­
du — o chęć odwołania się 
do „szczytu”, aby on usta- 

< lił zasady, na których da- 
lej toczyć się mogą rozbro­
jeniowe pertraktacje.

wiązania podjęte w ra­
mach regionalnych so­
juszników' obronnych w 
rodzaju NATO.

SARKAZM
Ooldwin zna lepiej od 

nas intencje swojego 
rządu. Można mu więc wie­
rzyć. Ale jeśli tak jest właś­

nie, jak poda je — to znaczy, 
że delegaci zachodni n i e o- 
trzymali instrukcji pro­
wadzenia rozmów na temat 
„powszechnego i całkowite­
go” rozbrojenia. Staje się 
Mięć jasne, dlaczego dele-

IV edług stwierdzeń referen- 
’ ’ ta nastąpiła w roku ubie- 
głym dalsza intensyfikacja 
produkcji rolnej. Osiągnięto 
średnie plony czterech głów­
nych zbóż w’ wysokości 16,9 
kwintali z ha — najwyższe w 
naszym rejonie w okresie po­
wojennym. Nastąpił również 
rozwój przemysłu terenowego 
i aktywizacja małych miaste­
czek. Pod koniec drugiego pół 
rocza udało się zahamować 
spadek pogłowia trzody chlew’ 
nej. Skup zboża i mleka kształ 
tował się na poziomie z 1958 
roku. Stwierdzono też popra­
wę w zaopatrzeniu ludności. 
Nie zdołano natomiast popra­
wić sytuacji w szkolnictwie 
podstawowym i zapobiec zna-

niono na ogół pozytywnie. Re­
ferujący kierownik delegatu­
ry NIK — mgr Stanisław Ma­
rzec zgłaszał jedynie do nie­
których działów gospodarki 
krytyczne uwagi i postulaty 
na przyszłość. Podobnie zresz­
tą jak i zabierający głos w 
dyskusji radni: mgr Dionizy 
Balasiewicz, Włodzimierz Za- 
jęcki, Leon Józefowiak i inni.

Poza tym Rada zatwierdziła 
uchwałę Prezydium WRN w 
przedmiocie włączenia do bu­
dżetu wojewódzkiego zmian 
wynikających z ustawy budże 
towej na rok 1960. (rys)

Wielkopolskie 
„clwchcie** 
najlepsze w kraju

Podczas akademii 1-majowej 
w poznańskiej DOKP odbyło 
się wręczenie sztandaru Mini­
stra Komunikacji reprezentan 
toru wielkopolskich kolejek 
wąskotorowych. Pierwsze miej 
sce w kraju zdobył personel 
tych kolejek dzięki doskona­
łym wynikom ekonomicznym.

Wręczenia sztandaru doko­
nali delegat Zarządu Główne­
go ZZK K. Kołodziejski i dy­
rektor Centralnego Zarządu 
Kolei Dojazdowych Z. Mą- 
czewski. W imieniu załogi ode­
brał sztandar naczelnik inż. 
T. Pacholski.

Drugie miejsce we współza­
wodnictwie kolejek wąskoto­
rowych zajął Olsztyn, a trze­
cie — Katowice, (om)

^MAŁA ENCYKLOPEDIA'

KOREA PŁD

nej ciasnocie
niach, mimo znacznych 
stycji budowlanych.

pomieszcze-
inwe-

gat francuski Moch
oŚM’iadczył sarkastycznie, że 
jego wnukom przypadnie 
jeszcze zaszczyt uczestniczę 
nia w debatach rozbroje­
niowych. Oczywiście, przy 
takim nastawieniu, jakie 
reprezentuje, nie byłoby w 
tym nic dziwnego. Staje się 
jasne, dlaczego Moch i je­
go koledzy — odrzucają ko­
lejne propozycje radzieckie, 
nawet zbyt głęboko się nad 
nimi nie zastanawiając.

Andrzej Kobus

Z kraniki sadowej

Człowiek z „zasadami"
VV ładysław Nowastowski, zamieszkały w Drawsku (pow.
’’ Czarnków) był korespondentem kilku dzienników, do 

których wysyłał notatki dotyczące działalności PKP. Kry­
tyczne uwagi na ten temat przekazywał równocześnie wła­
dzom kolejowym. Chcąc nadać swej „twórczości” bardziej 
oficjalny charakter, bez jakichkolwiek uprawnień posta­
rał się o pieczątkę:

Gf eszłoroczny budżet woje- 
wództwa wynosił 2 mi­

liardy i 792 miliony złotych. 
W rezultacie planowej polityki 
gospodarczej i oszczędnościo­
wej wypracowano1 122 miliony 
nadwyżki bilansowej. W wyni­
ku badań i konsultacji inspek 
torów Najwyższej Izby Kon­
troli, wykonanie planu i bu­
dżetu woj. poznańskiego oce-

„Punkt Informacyjno-Repor- 
terski Spółdzielni Wydawni­
czej Czytelnik w Pile”. Stem­
pel ten pieczołowicie przybijał 
na wszystkich swoich elabo­
ratach wysyłanych do rozmai­
tych władz. Na przestrzeni 
kilku lat dochodziło do „rege­
neracji” punktu reporterskie­
go (polegało to na zmianie pie 
czątki). Ostatecznie Nowastow 
ski „reprezentował” — „Pra­
sowy Punkt Sprawozdawczy w 
Pile — skrytka- pocztowa 17”.

Jak wykazało śledztwo, przy 
pomocy tych pieczątek Nowa­
stowski sfałszował szereg do­
kumentów — m. in. swój do­
wód osobisty. Ponadto przy-

właszczywszy sobie formula­
rze delegacji PKP kilkakrot­
nie je fałszował, co pozwoli­
ło mu odbyć 119 darmowych 
podróży koleją.

Pewnego razu, w gorzow­
skim PKS-ie Nowastowski 
podszył się pod przedstawicie­
la WRN w Poznaniu tylko po 
to, by wyłudzić bilet.

Nowy numer „TZ“
Nowy numer „Tygodnika 

chodniego” otwiera świetny,
Za- 
od-

„OKREŚLENIE"
Ą f ożna by się zdziwić ta- 

kim postawieniem 
sprawy. Przecież zasady by 
ły ustalone już wtedy, gdy 
postanowiono powołać do 
życia Komitet 10. Przecież 
zasady „powszechnego i 
całkowitego rozbrojenia” 
ustaliła jednogłośnie przy­
jęta rezolucja Zgromadze­
nia Ogólnego ONZ?

Prawda, ale jak się
okazuje — mocarstwa za­
chodnie tylko formalnie 
przyjęły tę rezolucję. Już 
na początku obrad Komi­
tetu próbowały odejść od 
pojęcia „powszechnego i cał 
kowitego” rozbrojenia, a 
zastąpić je tylko „powszech 
nym”. Dopiero pod naci­
skiem zaczęły używać tego 
określenia, ale tylko okre­
ślenia. Zachodni ' projekt 
jest mało bowiem konkret­
ny, poświęcony jest głównie 
teoretycznym rozważaniom 
na temat tego, jak trzeba 
przyszykować się do... roz­
ważenia reguł rozbrojenia.

l^a ^aulla u/ USA.
Z WIZYTĄ U EISENHOWERA

Fot. — CAF

De Gaulle i Einsenhower w dro­
dze do helikoptera, którym udali 
się z Waszyngtonu do Gettys- 

burga.

Otwarcie szkoły
Tysiąclecia 
w Radolinie

1 maja w miejscowości Rado
lin (powiat Konin) nastąpi
uroczyste otwarcie pierwszej w 
województwie szkoły Tysiącle­
cia. Szkoła ta miała być odda 
na do użytku 15 czerwca ale 
dzięki zobowiązaniom załogi 
Powiatowego Przedsiębiorstwa 
Budownictwa Terenowego, 
przyspieszono termin o 1,5 mie
siąca.

Poza 
staną 
mienie

tym w dniu 1 maja zo- 
wmurowane dwa ka- 
węgie’.oe pod szkoły Ty

siąclecia: w Kostrzynie (pow. 
środa) i w Kaliszu. Ogółem do 
końca br- odda się do użytku 
w woj. poznańskim 19 szkół 
1000-lecia- (st)

krywczy artykuł profesora Hen­
ryka Łowmiańskiego o Leninie ja­
ko uczonym. Problematykę spo­
łeczną Ziem Zachodnich omawiają 
w „Tygodniku” autorzy reportaży 
z Zielonej Góry, Szczecina. Warto 
tu zwłaszcza zainteresować się ko­
lejnym artykułem dyskusyjnym 
Zdzisława Morawskiego o Lubu­
skim Towarzystwie Kultury.

Oprócz artykułów na tematy nie 
mieckie nowy numer „Tygodnika 
Zachodniego” przynosi szereg ar­
tykułów, które powinny szczegól­
nie zainteresować mieszkańców 
Poznania i Wielkopolski. Chodzi 
tu o felieton na temat życia ro­
dzinnego pt. „Wyznanie uczenni­
cy z ulicy Szkolnej” — autor Cze 
sław Michniak — oraz dyskusyjny 
artykuł Przemysława Bystrzyckie­
go pt. „Magiczny trójkąt czyli o 
tak zwanym (poznańskim) środo­
wisku pisarskim”.

Pośród materiałów dokumental­
nych na temat II wojny zwraca 
uwagę w „Tygodniku Zachodnim” 
kolejny odcinek opracowania Je­
rzego Pertka o wojnie morskiej w 
oczach Hitlera, artykuł o Ges:a- 
po oraz kolejny odcinek frapu­
jącego „Pamiętnika wojennego” 
generała de Gaulle’a. (na)

KRAJ- Republika Ko- 
reansKa zajmuje pofudnio. 
wą część półwyspu koreań- 
skiego; gumciy z Koreau- 
sKą liepuohką Luiiowo-Ue- 
mokratyczną wzdłuż 38 
rowuoieznika, który pi zyję­
ty został na konferencji ge­
newskiej w 1954 r. jako 
granica tymczasowa. to- 
stanów iema konferencji ge­
newskiej, przewidujące pod 
jęcie krokow dla zjednocze­
nia kraju, nic zostały wpro- 
waciżone w życie na skutek 
sprzeciwu rządu południo- 
wo-koreańskiego. Ooszar — 
93,6 tys. km. kw. Luanosc — 
20 mm-

LS1AÓJ. Formalnie Ko­
rca Fołuuniowa jest demo­
kracją prezydencką na wzór 
amerykański. 15 marca rb. 
Li syn Man został wybra­
ny prezydentem po raz 
czwarty, zuooywając przy 
pomocy oszustw wy bor- 
czycn (m. in. urny były z 
góry wypełnione kartkami 
na „tak ) 85 proc- głosów. 
Oto jak przebiegały „kam­
panie wyborcze” za rządów 
Li Syn Mana według rela­
cji „Eastern World”:

„W 1952 r. ...Li Syn Man 
przy- pomocy wojska i po­
licji przeforsował popraw­
kę do konstytucji, umożli­
wiającą mu ponowne peł­
nienie urzędu. W 1954 r- 
doprowadził do nowej nie­
legalnej zmiany konstytu­
cji, upoważniającej go do 
sprawowania urzędu prezy­
denta w nieskończoność. Na 
krótko przed wyborami do 
Zgromadzenia Narodowego 
w maju 195S r. zdelegalizo­
wał on partię postępową, a 
jej przywódcę..- skazał na 
śmierć w imię antykomuni- 
zmu”.

Już przy ostatnim wybo­
rze Li Syn Mana na pre­
zydenta doszło do zamie­
szek: zabito 10 osób, ranio­
no 40- Po wyborach sytua­
cja zaogniła się. Z począt­
kiem kwietnia w mieście 
Masan demonstrowało 10 
tys- osób. W drugiej poło­
wic kwietnia wybuchły an­
ty rządowe zamieszki, które 
AFr określa jako otwartą 
wojnę z reżimem Li Syn 
Mana. Wprowadzono stan 
wyjątkowy W walce z de­
monstrantami użyto czoł­
gów.

ARMIA Korei południo­
wej liczy 630 tys. żołnierzy 
(na 20 min. mieszkańców) 
Po nieznacznej redukcji- W 
zamian za to została zwięk­
szona siła ogniowa armii, 
którą wyposażono w nowo­
czesne bronie łącznie z ra­
kietami dla pocisków 0 
głowicach atomowych.

KOREA PŁDN I USA. 
Kapitał amerykański kon­
troluje główne gałęzie pro* 
dukeji Korei południow’ej i 
zajmuje pierwsze miejsce w 
jej obrocie handlowym.

API

Wielkie plany i optymizm młodych
DAREMNE PRÓBY

TA elegaci państw socjali- 
II stycznych próbują wy 

dostać od przedstawicieli 
Zachodu odpowiedź na py­
tanie: — co i dlaczego w 
naszym planie nie podoba 
się wam? Próbują otrzymać 
konkretne kontrpropozycje. 
Jak na razie daremnie.

Przyczyny tego stanu rze 
czy ujawnił przed paru 

i dniami znany publicysta z 
1 „New York Times” — Bold- 
' win. Oceniając sytuację w 
! Komitecie Dziesięciu stwier 
1 dził on m. in.. że cele obu 

stron są rozbieżne.Plan komunistyczny — 
!■ stwierdził Boldwin — za-

' kłada zachowanie jedy­
nie sił policyjnych, nie­
zbędnych dla utrzymania 
porządku wewnętrznego 

| w poszczególnych pań-
, stwach. Plan zachodni na

tomiast przewiduje za- 
S trzymanie sił zbrojnych

niezbędnych dla wypel« 
rnienia zobowiązań mię­

dzynarodowych w ra­
mach Karty Narodów 
Zjednoczonych, które o- 
bejmują również zobo-

Gorące dni Zjazdu dobiegły końca.
Dni, w których dyskusje zaczy­

nały się na sali obrad, a kończyły się 
w późnych godzinach w kwaterach 
delegatów. Rozmowy cechowała zwią 
zana z młodością żarliwość, oparta 
nie tylko na gorącym sercu, ale i na 
zimnym przemyśleniu. Może nie 
wszystkie stwierdzenia były stupro­
centowo słuszne, ale wówczas właś­
nie wywoływały polemiki.

Każde wystąpienie cechowała głę­
boka troska nie tylko o sprawy orga­
nizacji, ale i o całą młodzież, o jej 
prawidłowy rozwój. Nic więc (piw­
nego, że jednym z problemów, któ­
remu poświęcono najwięcej czasu, 
była nauka. Ta podstawowa — ogól­
na, jak i zawodowa, techniczna, któ­
rej konsekwentnym następstwem 
będzie wiedza politechniczna. Mło­
dzi dobrze zrozumieli, że postęp tech­
niczny to nie tylko narzędzie pracy, 
ale również i człowiek, który potrafi 
c/panować nową technikę i zapew­
nić jej dalszy rozwój.

Zjazdowe refleksje

uczącymi, czy brak opieki ze strony 
organizacji zawodowych, czy pro­
gramów, nie dostosowanych odpo­
wiednio do wieku uczących się. 
Prawdopodobnie wszystkie te mo­
menty zadecydowały o takim sta­
nie. Mimo tych trudności, postulo­
wany przez II Zjazd ZMS wniosek, 
że wszyscy pracownicy do 25 roku 
życia, mają uzyskać podstawowe 
wykształcenie, wydaje się bardzo 
realny, zwłaszcza, że jak wynika z 
wypowiedzi wiceministra oświaty — 
Godlewskiego, w planie 5-letnim 
170 tysięcy młodych zostanie obję­
tych szkoleniem przyzakładowym. 
Wtedy dopiero będzie meżna mówić 
z wszystkimi młodymi o postępie 
technicznym, o modernizacji pro­
dukcji...

Od początku

Poważne braki

Az tą wiedzą nie jest jeszcze 
najlepiej. Ciągle jeszcze zbyt 

wysoki odsetek robotników nie po­
siada wykształcenia podstawowego. 
Dzieje się to w chwili, gdy w Pol­
sce posiadamy 1900 szkół podsta­
wowych dla pracujących. Niestety, 
frekwencja w nich jest słaba. Nie 
będziemy tutaj oceniać, czy to wina 
zakładów, słabo interesujących się

Kiedyś, broniąc zajęć praktycz­
nych w szkołach podstawo­

wych, narażano się co najmniej na 
ironiczne uśmiechy:

— Tracenie czasu na wycinanki.
Nie brano pod uwagę tego, że za 

wycinankami szło opanowywanie 
struga, pilnika, tokarni. Pomagało to 
nie tylko do naprawiania wielu dro­
biazgów w domu, lecz również po­
znaniu pracy rzemieślników i pracy 
fizycznej. Wprawdzie i dziś w szko­
łach istnieją takie zajęcia, ale pra­
cownie są słabo wyposażone, przy

małym nakładzie kosztów można by 
wiele poprawić. Będzie to takie „a” 
politechnizacji. Następnym krokiem, 
to szkoły średnie, których pracow­
nie powinny już dysponować bar­
dziej skomplikowanymi maszynami. 
I wreszcie — problem, któremu po­
święcono wiele miejsca w rozmo­
wach, w czasie trwania II Zjazdu 
ZMS-u. Rok pracy w fabryce, czy 
w innym zakładzie przed wyższymi 
studiami.

Ile to plusów! Szacunek dla pr^cy 
fizycznej, poznanie przyszłego za­
wodu, pracy fizycznej, związanie1 się 
z robotnikami — mówili młodzi 
działacze.

Od siebie chcielibyśmy dorzucić, 
że natrafi to na wiele przeszkód. Za­
kłady pracy nie są przygotowane 
do przyjęcia takich praktykantów, 
obciążających zresztą ich budżet.’ 
Nie przygotowana jest kadra opie­
kunów fabrycznych. Może jednak, 
choć w części, realizować postulat 
młodych? Tym bardziej, że w in­
nych krajach obozu socjalizmu, na 
przykład w Związku Radzieckim 
czy Bułgarii, jest on wprowadzony 
w życie i pozytywnie ocenianv.

Kto, kim?
TAo przejściu takiej próby, przy­

szły absolwent wyższych stu­
diów, będzie mógł spełniać swoje

obowiązki, o których mówił mini* | 
ster szkół wyższych — Henryk Go- 
lański.

„Potrzebne są kadry z wyższy®1 
wykształceniem, obznajmione 
kładnie ze współczesnym dorobkio®1 
nauki, technologii i techniki, unut' 
jąc ten dorobek wykorzystać " 
praktyce zawodu, kadry zoriento^' 
ne społecznie, zdolne zdecydowani* 
i czynnie uczestniczyć w dziele bu* 
dowy socjalizmu w Polsce.”

Takich to kierowników chcieli 
dzieć w przyszłości delegaci II ZjaZ‘ 
du. Właśnie oni powinni być prekun 
sórami postępu technicznego W 
bryce, pomagać w podnoszeniu k"’a'i 
lifikacji robotnikom. Mówiono wie^| 
przy każdej okazji o konieczności 
opiekowania się młodą kadrą tecb'| 
niezłą. Zgoda. Ale i ona powinna | 
siebie dać coś niecoś klasie, 
łożyła na ich wykształcenie. 
w części zrewanżować się za uhio^l 
liwicnie im zdobycia wiedzy. M°,| 
właśnie dlatego młodymi robotnl'l 
kami powinni opiekować się młod2! 
inżynierowie, a nie odwrotnie.

Pełna optymizmu była dysk^H 
młodych. Nakreślili oni plan; W । 
ręku leży tych planów realizuj 
i zwycięstwo.

Jerzy Knapik
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WODA OZNACZA ZYCIE Sobotni felieton Jerzego Korczaka-----

Mów pan niżej!
WielkopoIsLa wysycha 

— kmu zapobiec?

W południowo-wschodniej części woj. po­
znańskiego płynie kapryśna Prosną. Wiele 
kłopotów przysparza ona mieszkańcom tam­
tego rejonu. W okresach niskiego stanu wody 
na Kalisz i inne miasta nad nią położone pa­
da strach: wysychają studnie, kanały miej­
skie zamieniają się w cuchnące rowy. Brak 
wody do picia. Kiedy nastąpi przybór wody 
spiętrzone fale Prosny trafiają na podobnie 
wysokie wody Warty i cofają się. Powstają 
rozległe zalewiska, powodzie.

j Tl ługi odcinek Prosny w 
; V ogóle nie jest uregulowa 
; ny. Rolnicy mieszkający w do 
; linie kapryśnej rzeki od daw 
5 na domagają się przeprowa- 
! dzenia melioracji. Nie ma je- 
! dnak sensu tego robić wobec 
• zamierzonej budowy zbiorni- 
! ka wody na Prośnfe. Tylko 
; taki zbiornik może rozwiązać 
I całkowicie i na długie lata 
i problem wody w znacznej czę 
; ści naszego województwa. Ale 
‘ c zbiorniku mówi się bodaj

; ed 10 lat. Tymczasem zaś 
; wszelkie roboty leżą. Prosną 
« natomiast powtarza swoje co 
I roczne figle, które kosztują 
; nas każdorazowo ciężkie pie- 
! niądze.
5 Mieszkańcy doliny Prosny. 
; rolnicy, radni, członkowie kó 
• lek rolniczych, piszą do róż- 
; nych władz alarmujące listy. 
; Co będzie z Prosną? Kiedy 
i ruszy budowa zbiornika? Jak 

■; rozwiąże się sprawę meliora- 
>; cji? Odpowiedzi są wymijają 
l! ce.

; O co rzecz idzie? Wiele lat 
■ • trwały prace nad projektem 
>! wstępnym, a potem nad do- 
|t kumentacją zbiornika w Wie 
i • lowsi Klasztornej nad Pro- 
i i sną. Dziś, kiedy mamy już te 
-; prace za sobą, nie można się 
. I doczekać ostatecznych decyzji 

i i początku realizacji. Trudno 
•; na to spokojnie patrzeć. Zwła 
j! szcza, że w coraz większej li- 
)J wbie wsi trzeba dowozić wo- 
;! dę do picia, nieraz z daleka. 
. ; Co będzie za kilka lat, bo 
t < przecież z roku na rok sytu- 
. I acja się pogarsza?
.; W Wielowsi Klasztornej 
j! ^projektowano zbiornik ty-

I PU dolinnego, mało raczej zna 
! ny w Polsce, gdyż wykorzy- 

.! stujemy do tych celów prze- 

.; Ważnie wody górskie. Rozmia 
j! rami przypominałby zbiornik 
j! w Goczałkowicach, o którym 

: swego czasu było głośno (w 
! ubr, uratował sporą połać kra J wo ^7,S^ kluską groźnej po-

EFEKTYWNOŚĆ 
To NIE WSZYSTKO

Ę^ktywność tej inwestycji 
., została skrupulatnie oh- 
lczona. Wiadomo, że kilka- 

haście tysięcy ha łąk zostało­

by nawodnionych, podobnie 
duża ilość użytków rolnych 
otrzymałaby właściwą wilgot 
ność a co za tym idzie więk­
sze plony, duże miasto Ka­
lisz miałoby wreszcie odpowie 
dni poziom wody do picia, co 
podniosłoby zdecydowanie 
zdrowotność i potaniło koszty 
(woda gruntowa jest znacznie 
droższa). Jak wiadomo stan 
wód powierzchniowych ma po 
ważny wpływ na płytkie wo­
dy gruntowe. Przeto polepszy 
loby się zaopatrzenie w wo­
dę w szerokim rejonie. Za­
twierdzone już inwestycje ka 
liskie (nowe ujęcie wody oraz 
oczyszczalnia ścieków) znala­
złyby właściwą realizację. Roz 
cieńczenie ścieków i wykorzy 
stanie ich dla rolnictwa wy­
maga bowiem sporo wody.

Oczywiście też groźby po­
wodzi poszłyby na długie la­
ta w zapomnienie.

Ale te niewątpliwe efekty 
ekonomiczne nie wyczerpują 
bynajmniej argumentacji za 
budową zbiornika. Warto tu­
taj mocno podkreślić, że te­
go rodzaju inwestycje nie mo­
gą być mierzone wyłącznie 
ich niewątpliwymi efektami 
ekonomicznymi. Jeśli bowiem 
Prosną, mająca dużą chyżość 
wody, zamienia swoje koryto 
w rów drenarski dla całej do 
li^y, wyrządzając tą erozją 
denną nieodwracalne szkody 
to kto potrafi obliczyć wyso­
kość tych szkód?

PRZEMYSŁ STOSUJE 
UNIKI

'Zbiornik ma kosztować ok. 
350 milionów zł, przy 

czym w sumie tej zobowiązało 
się partycypować woj. wroc- 

lawskte. Albowiem część -wód 
zostałaby przerzucona na Ba 
rycz, gdzie zasiliłaby tysiące 
ha stawów wokół Milicza. 
Wrocławskie uzyskałoby wa­
runki rozwinięcia wielkiej hc 
dowli ryb.

Poza tym koszty powinny 
być rozdzielone pomiędzy re­
sorty, które niewątpliwie na 
zatrzymaniu wód skorzystają. 
Wchodzi tu w rachubę resort 
rolnictwa oraz kilka resortów 
przemysłowych. Wprawdzie 
przemysł usiłuje się od par-

Tak wyglądały Zakłady Włókiennicze w Kaliszu na początku 
1953 roku., gdy Prosną podniosła poziom swoich wód. Nie 

wiele brakowało, by hale produkcyjne runęły do rzeki.
Fot. — „Głos”

tycypowania w kosztach wy­
migać, twierdząc, że korzy­
sta z własnych studni i wo­
bec tego nie jest zainteresowa 
ny w budowie zbiornika, ale 
;est to argumentacja nie do 
przyjęcia. Niejednokrotnie już 
powodzie poważnie zagrażały 
różnym 'zakładom (o czym 
najlepiej przekonuje zdjęcie). 
Studniom zaś też zdarza się 
wysychać.

Spory o udział w kosztach 
nie powinny zresztą być ha­
mulcem dla inwestycji, która 
przyniesie gospodarce narodo­
wej w całości kolosalne korzy 
ści. Nie może także jej wstrzy 
mać konieczność usunięcia kil 
kunastu gospodarstw z do­
brych ziem. Władze wojewódz 
kie dysponują gdzie indziej 
równie dobrą ziemią i rolnicy 
na pewno na przeniesieniu 
nie stracą.

Zbiornik ma być budowany 
nowoczesnymi metodami, w 
których niskie jest zaangażo 
wanie materiałów w ogóle, a 
deficytowych w szczególności. 
Decyduje praca ludzi i ma­
szyn oraz materiały miejsco­
we.

DOSC CZEKANIA 
NA DECYZJĘ

prawa jest wielkiej wagi.
Jeśli nasze pokolenie 

ehce coś zrobić w dziedzinie 
poprawy sytuacji w gospodar 
ce wodnej trzeba zacząć od 
zbiornika w Wielowsi Klasz­
tornej. I to bez zwłoki. Trud 
no nazwać postępem techni­
cznym wieloletnie zwlekanie 
z budową i narażanie się na 
coroczne straty. Wydaje się, 
że Prezydium Wojewódzkiej 
Rady Narodowej nie dość e- 
nergicznie walczy o uzyskanie 
pozytywnej decyzji. Być mo­
że odpowiednia uchwała WRN 
oraz bliskie zainteresowanie 
sprawą Wojewódzkiego Zespo­
łu Poselskiego popchnęłyby ja 
naprzód. Nie wolno zaniedbać 

żadnych środków dla uporząd 
kowania gospodarki wodnej w 
naszym województwie. Zbyt 
długo na to czekamy.

Mieczysław Skąpski
P. S. Już po napisaniu 

tego artykułu odbyło się po 
siedzenie Wojewódzkiego Ze 
społu Poselskiego poświęco­
ne wyłącznie sprawie wrody; 
można w’ięc mieć nadzieję, 
że ruszy ona wreszcie z mar 
twego punktu.

M. S.

UJlo&na na Złami Huhubklaj,

PIĘKNO NASZYCH OGRODÓW
Ładna dziewczyna w barwnym słroju ludowym wśród ukwie­

conych drzew — oło symbol panującej wiosny.
CAF — fot. Miedza

jlzecz zdarzyła się w 
i A sklepie meblarskim w 
’ mieście X. Ale z całą pew- 
Inością w tym samym cza­

sie w rozmaitych sklepach 
i nie tylko sklepach na te­
rytorium -naszej ojczyzny 

> miały miejsce wydarzenia 
| podobne.

!
W szerokiej witrynie zo­
baczyłem pięknie obity fo­
telik o jakim od dawna 
marzyłem. Obiekt mojego 
marzenia był wcale nie- 
। drogi; szybko się więc zde­

cydowałem.
A oto stenogram mojej 

l rozmowy z uprzejmym, 
| . mile wygląda jącym sprze- 
] dawcą:

— Poproszę o fotelik...
O, ten z niebieskim obi- 

; ciem.
— Niestety, bardzo mi 

c przykro — już sprzedany.
— Szkoda. A czy może 

i nie znalazłby się jeszcze 
jakiś w magazynie?

( Po tym pytaniu sprze- 
{ dawca zrobił nieokreślony 
/ ruch głową, a następnie 
/ czujnie się obejrzał. By- 
/ liśmy sami.

— Może dałoby się coś 
j zrobić, tylko... — Tu sprze- 
\ dawca zawiesił głos i za­

patrzył się w jakiś punkt 
' na suficie.

— Bardzo byłbym panu 

wdzięczny — wyszeptałem > 
prawie ze wzruszeniem.

— Dobrze, dobrze, tylko • 
mów pan niżej!

— Jak mam mówić?
— No, niżej! Nie do ucha, > 

tylko do ręki! „Cie- I 
niutka aluzja” nie pozo- , 
stawiała wątpliwości: fo- ( 
telik mógłby być mój w 
każdej chwili, ale setuch- < 
nę, no, może 'półtorej se- ) 
luchny trzeba by dorzucić, j

Nie dałem się jednak zła- j 
mać; z dumną miną, ale ) 
bez fotelika wróciłem do \ 
domu. Czekała na mnie ’ 
dobra nowina: pod moją ! 
nieobecność nadeszły dlu- J 
go oczekiwane pieniądze z j 
wydawnictwa. i

— Wreszcie kupię sobie ) 
sweterek, a jak starczy $ 
forsy, to może i jakiś ny- s 
łonowy komplecik! — Zona | 
promieniała.

— Oczywiście, kochanie! i 
— przytaknąłem jak przy- > 
siato na wzorowego męża. (

TI7 sklepie ze sweterkami ) 
»» i z damską bielizną ) 
historia się powtórzyła. > 
Tyle, że język ekspedientek j 
był mniej obrazowy choć i 
intencje i tu nie wzbudza- j 
ły najmniejszych wątpli- k 
wości. Może też i dlatego, ! 
że dokoła było więcej lu- I 
dzi... >

Temat ten aż się prosi, 
। żeby go nieco rozciągnąć. > 
I Żeby go gęsto naszpiko- i 

wać faktami i konkretami, s 
Ale Wasz felietonista nie J 
zamierza dublować pracy ! 
prokuratora i Najwyższej 
Izby Kontroli.

{ Muszę również wyjaśnić, , 
{ że ani przez chwilę nie za- 
i mierzałem obrażać całego ! 
{naszego uspołecznionego 

handlu, o co — znając za­
miłowanie rodaków do 
krewkich polemik — łacno 
mógłbym zostać posądzony.

I Nie ukrywam też faktu, że 
1' rzecz niniejsza tyczy by- t 

najmniej nie tylko P. T. i 
Sprzeda wców. Co do tego ' 
jednak nie trzeba chyba )

1
 nikogo przekonywać. )

T swoją drogą — jak ( 
T*- zawsze w życiu — j 

> medal ma stpoją drugą / 
( stronę. Kilka dni temu ja- I 
( dąc pospiesznym do War- J 
) szawy stwierdziłem, że bi- , 
i let mój toażny jest na po- ( 
' ciąg osobowy. i

1
 Przed samą stolicą przy- i 

szedł konduktor. Dopłaca- j 
jąc należność machnąłem ( 
ręką na kwit; pociąg ha- ' 

j mował na dworcu W ar sza- j 
। wa — Główna. Ale kon- ) 

duktor spojrzał na mnie i I 
' powiedział krótko: „Za. j 
) kogo pan mnie ma?” ’

Wziąłem kwit i zrobiło ) 
) mi się głupio. j

i
 Ech, Ojczyzno, Polszczy- I 

zno! i

■o*.

polskie tradycje rewolucyjne na ziemiach 
|o- Odrą i Bałtykiem sięgają końca
eifl p wteku. Wtedy to właśnie, jak pisał ów- 
. Publicysta, przybrał objawy masowe
*e w k Polskich robotnikom sezonowych do

Zadnich prowincji Niemiec:

|U‘

yi' 
łZ' 
jr- 
fa- 
;a- 
eU 
>ści

Rokrocznie z wiosną od Bogumina, 
Oświęcimia, Kępna, Skalmierzyc, Torunia 
1 Mławy — na zachód pędzą pociągi prze- 
Pełnione obieżysasami, dworce węzłowe 
RM niemieckich bliżej wschodniej gra- 
Mcy podobne się stają do olbrzymich ko- 
C^OWisk”.

W pononi za chlebem
Półmilionowa, a w niektórych latach i wię- 

riat *SZa arm'a biedoty wiejskiej i proleta- 
n. Po u 5 zaboru rosyjskiego przekraczała w 

■ olbr”.1 Z-a cklcbcm granice Prus. Była też ta 
a masa ludzka, mimo niskiego na ogół

świadomości klason'ej, mimo wyraźnego 
\ynlv tarrfk-wi Ir nlt-ł wtił nntfO v m

*

02e “

uiia wpływom klerykalnym, poważnym

,ni‘ 
dz»

sj»

ci3

£

w walce prowadzonej przez po- 
ski\vW^ s*ły w Niemczech. Bezlitośnie wyzy- 
Czv ar’’ mżeszkający w ruderach, barakach, 
juhiZ.'Vykłych chlewach sezonowi pracownicy 
CZpst’erskich folwarków i fabryk stanowili 
taL° Podatny grunt dla rewolucyjnej agi- 
z tak "’e^u z nich zresztą zetknęło się już 

Stacją na terenie Kongresówki czy 
hic"^’.sk!eg°. Niektórzy w wyjeździć za gra- 

ratunek przed aresztowaniem za 
w rewolucyjnych wystąpieniach.

archiwa z poszczególnych land- 
"skazują, że rząd pruski rozciągał nad

Po obu stronach Odry i Nysy

„A kolor jego jest czerwony..."
polskimi robotnikami ścisłą obserwację poli­
cyjną. Nie tylko zę względu na to, że widział 
w nich niebezpieczeństwo dla akcji germani- 
zacyjnej prowadzonej w prowincjach wschod­
nich. Również ze względu na podatność armii 
polskiej biedoty na rewolucyjne hasła i no­
winki. Te obawy znalazły częściowe potwier­
dzenie szczególnie w okresie rewolucji 1905 
roku i związane z nią i wrzeniem rcwolucyj? 
nym, ogarniającym cały zabór rosyjski.

Wspólne wystąpienia

W aktach policyjnych spotykamy liczne do­
niesienia o tym. że polscy robotnicy przy 

wożą ze sobą antyobszaruicze broszury, śpie­
wają rewolucyjne pieśni, głośno mówią, że 
i w Niemczech biedota powinna zacząć robić 
porządek. Mnożą się wystąpienia w sprawie 
podwyższenia stawek za pracę itd. Mimo opo­
ru pewnej nacjonalistycznie nastawionej 
grupy swych działaczy socjaldemokracja nie­
miecka nawiązuje kontakt z „polskimi paria­
sami”. Internacjonalistyczne skrzydło tej 
partii z Karolem Liebknechtem, Różą Lu­
ksemburg i innymi przywódcami chce prak­
tycznie realizować w ten sposób ideę między­
narodowej walki proletariatu ze wspólnym 

wrogiem. W poszczególnych przypadkach, 
szczególnie na Śląsku, dochodzi do wspólnych 
licznych wystąpień polskich i niemieckich ro­
botników, a w’ okresie — gdy na cały świat 
docierają idee Rewolucji Październikowej — 
nawet do wspólnych manifestacji 1-Majo- 
wych.

Walka z hitleryzmem
117 latach powojennych, po krwawym stłu- 
’’ mieniu rewolucji berlińskiej i wymor­

dowaniu przywódców Spartakusa, po próbie 
puczu Hitlera i jego zwolenników — jasnym 
się staje dla niemieckich komunistów, że nad 
ich krajem zawisło straszne niebezpieczeń­
stwo faszyzmu. Postępującą faszyzację pań­
stwa i społeczeństwa niemieckiego widzą i za­
mieszkali w Niemczech Polacy. Najlepsi z 
z nich łączą się we wspólnej walce z hitle­
ryzmem, z niemieckimi towarzyszami, wstę­
pując do KPD. Jeśli co roku, mimo nasilają­
cego się policyjnego terroru, mieszkańcy Ża­
gania spotykali w dniu 1 Maja — zawieszone 
na budynkach i kominach fabryk czerwone 
sztandary — to była to między innymi zasługa 
Edwarda Marczyńskiego, dawnego członka 
SDKPiL a w dwudziestoleciu działacza KPD.

Zawdzięczający swe ocalenie szczęśliwej 
ucieczce z hitlerowskiego obozu koncentracyj­
nego, Marczyński mieszka do dziś w Żaganiu 
i stanowi cząstkę żywej rewolucyjnej tradycji 
tego miasta.

Przykłady można by mnożyć. Dziś wydoby­
wamy z przeszłości tych ziem wsżystkie po­
stępowe tradycje, w tym tradycje wspólnej 
walki polskich i niemieckich robotników z 
pruskim junkierstwem i faszyzmem. Są one 
nam potrzebne w procesie internacjonali­
sty czucgo wychowania dorastających nad 
Odrą i Bałtykiem pokoleń.

Ale dopiero Polska Ludowa i z drugiej 
strony Odry — NRD przekształciły dawne te­
reny startowe niemieckiej ekspansji na 
wschód, siedlisko junkierstwa i militaryzmu 
w olbrzymi plac budowy. Nie tylko dlatego, 
że powstały u nas nowe fabryki, ośrodki prze­
mysłowe. Nastąpiło równocześnie „przetopie­
nie” wegetujących kiedyś na Polesiu, czy w 
rzeszowskich wioskach i obszarniczych ma­
jątkach — zabiedzonych chłopów w społecz­
ność klasy robotniczej. Czerwony sztandar nie 
mógł powiewać nad opanowanymi przez mie­
szczaństwo, pozbawionymi silniejszych od» 
działów7 klasy robotniczej nadodrzańskinrt 
miastami — w latach niemieckiego porządki 
Jest natomiast ten sztandar w dniu 1 Maja 
zwycięskim symbolem sił, które doprowadziły 
do naszego powrotu na ziemie, zachodnie, 
symbolem przeobrażeń społecznych, jakie tu­
taj zaszły.

Jerzy Piński
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Święcimy
1 Maja

We 
szego

wszystkich miastach na­
wo je wód ztwa dziś koń-

czy się przygotowania do uro­
czystego obchodu święta pierw 
szomajowego. Ulice przybrały 
już odświętny wygląd, ude­
korowano okna wystawowe. 
W niektórych zakładach pra­
cy już odbyły się akademie.

A oto jak przedstawia się 
program 1 maja w niektórych 
miastach:

W Lesznie dziś o godz 19-30 
w sali domu kultury odbę­
dzie się uroczysta miejska 
akademia, na której okolicz­
nościowy referat wygłosi I se­
kretarz KP PZPR — Bernard 
Hybiak.

W części artystycznej aka­
demii wystąpią orkiestra ko­
lejowa, zespoły; taneczny Tech
nikum Odzieżowego i 
nistów z poczty, chór 
cielski oraz soliści.

Jutro o godz. 9.30 
Wiosny Ludów ruszy

mandoli 
nauczy-

z placu 
pochód

głównymi ulicami miasta na 
Rynek, gdzie odbędzie się de­
filada. W godzinach popołud­
niowych (godz 15) na stadio­
nie Polonii odbędą się zawody
hippiczne z 
narodowej i 
dźców.

Wieczorem

udziałem kadry 
czołowych jeź-

rawie
na zielonej mu­

stadionu Polonii, w
parku domu kultury i przy 
klubie oficerskim — zabawy 
ludowe. (R)

W Wolsztynie dziś wieczo­
rem akademia w sali widowis­
kowej. Jutro 6 godz- 9.30 na 
Rynku wielki wiec, po któ­
rym odbędzie się barwny po­
chód ulicami miasta. Po obie- 
dzie w parku miejskim — sze­
reg atrakcyjnych imprez ar­
tystycznych i sportowych.

Na terenie powiatu w groma 
dach odbędą się jutro wiece, 
pochody, zabawy ludowe i za­
wody sportowe, (kh)

Powiatowy Komitet Obcho­
du święta 1 Maja w Krotoszy 
nie wydał odezwę do wszyst­
kich zakładów pracy, urzędów, 
instytucji, szkół, prezydiów te­
renowych rad narodowych i 
organizacji społecznych po­
wiatu-

Akademia powiatowa odby­
ła się wczoraj w domu kultu­
ry. Dziś capstrzyk połączony z 
występami artystycznymi .mło­
dzieży szkolnej i harcerstwa. 
Jutro na Rynku wielka mani-
festacja pochód ulicami
miasta. Po południu imprezy 
sportowe i artystyczne oraz 
zabawy ludowe, (fk)

W Grodzisku jutro, po roz­
wiązaniu pochodu pierwszoma­
jowego, około godz. 11.30 na 
stadionie sportowym różne gry 
dziecięce, a m. in. wyścigi na 
małych rowerkach, (ss)

Kasy Oszczędności
służą

społeczeństwu

Inwazja spotkań i imprez
Dni dświaiy, i Prasy

GF atwierdzono już plan działania Wojewódz- 
kiego Komitetu Obchodu „Dni Oświaty, 

Książki i Prasy”, Powołano 8 sekcji roboczych. 
Sekcje zajmą się wykonaniem planu wojewódz­
kiego w poszczególnych powiatach.

MM

A oto najważniejsze z tych 
imprez.

Na czoło wybije się tu ogól- 
nowojewódzka narada nauczy- 
cieli-działaczy kulturalnych i 
oświatowych. Odbędzie się w 
drugiej połowie maja w Po­
znaniu. Projektuje się zapro­
szenie nauczycieli z woj. woj. 
zielonogórskiego i koszaliń­
skiego.

W Czempiniu natomiast od­
będzie się w ramach „Dni tech 
niki radzieckiej” seminarium 
pt.: „Najnowsze osiągnięcia 
techniczne w rolnictwie 
ZSRR”. Organizatorzy: NOT, 
Wyższa Szkoła Rolnicza, 
TPPR, WKZZ i Instytut Ma­
szyn Rolniczych.

Wystaw zawita w teren wo­
jewództwa wiele. Nieliczne, 
będą miejscowości, których 
mieszkańcy nie otrzymają do 
obejrzenia jakiejś cennej wy­
stawy.

Ruszy więc w teren wysta­
wa „Pochodzenie człowieka”,

oparta na słynnych odkry­
ciach Karola Darwina. Przy­
będzie ona do Trzcianki (2—8 
maja), Chodzieży (9—15 maja) 
i Wągrowca (16—22 maja). 
Podczas trwania wystawy mgr 
St. Krokowski wygłosi prelek 
cje o Darwinie.

Wystawa pt. „Słowacki” za­
wita do Gostynia (3—8 maja), 
Środy (9—15 maja) i Jarocina 
(16—22 maja). W Jarocinie 
projektuje się przy okazji zor­
ganizowanie występów amator 
skiego Teatru Poezji z Ostro­
wa z montażem poetyckim po­
święconym Słowackiemu.

Cykl fotogramów artysty - 
fotografika M. Myszkowskie­
go pt. „Chopin” wystawiony 
będzie w Turku (3—8 maja) 
i w Kole (10—16 maja).

Wystawa reprodukcji „Ma­
larstwo europejskie w przekro 
ju historycznym” zawita do 
Rogoźna (3—10 maja) i Wą­
growca (11—16 maja).

Ruszy także w teren wysta­
wa pt. „Lenin w malarstwie”. 
Nie uzgodniono jeszcze miejsc 
i terminów ekspozycji.

Bardzo interesująca „Wysta­
wa naukowa Pałacu Odkryć w 
Paryżu” przybędzie do Kalisza

(3—15 mają) i Piły (15—30 
maja). Gniezno zobaczy tę 
wystawę dopiero od 3—15 czer 
wca.

„Ruchoma wystawa prac 
plastyków poznańskich” połą­
czona ze sprzedażą grafiki za­
wita do Jarocina, Kościana, 
Krotoszyna i Środy od 3 do 
15 maja.

Pierwsza - wrzesińska PSS
Wrzesińska Powszechna Spółdzielnia Spożywców 

w poznańskim Okręgu ZSS „Społem” zajęła pierw­
sze miejsce i tym samym zdobyła proporzec prze­
chodni.

Na uroczystość przekazania 
proporca przybyli przedstawi­
ciele Okręgu ZSS „Społem”, 
Zw. Zaw. Prac. Spółdzielczości 
Okręgu Poznańskiego, prezesi

Brawo, uczniowskie 
spółdzielnie!

Ną walnym zgromadzeniu 
delegatów PSS w Wągrow­
cu po raz pierwszy składali 
sprawozdania ze swojej dzia­
łalności przedstawiciele ucz­
niowskich spółdzielni.

Spółdzielnia w Liceum Pe­
dagogicznym w roku ubiegłym 
miała obroty w wysokości 105 
tys. zł, a Spółdzielnia Ucz­
niowska w Szkole Podstawo­
wej nr 1 — 56 tys. zł z zys­
kiem ponad 3,5 tys. zł. Spół­
dzielnia w szkole podstawowej 
nr 2 zarobiła 4.388 zł.

Cechą charakterystyczną 
wszystkich spółdzielni ucz­
niowskich było to, że nie było 
mank.

Walne zgromadzenie uchwa­
liło 44.375 zł na budowy, szkół, 
35 tys. zł na pracę wśród ko-

PSS z Czarnkowa, Środy i Le 
szna, Komitetu Powiatowego 
PZPR, Stronnictwa Demokra­
tycznego, Prezydium PRN i za 
ioga wrzesińskiej PSS. Spot­
kanie upłynęło w serdecznej i 
miłej atmosferze. Drugie w 
województwie miejsce zajęła 
PSS w Środzie a trzecie 
PSS w Lesznie, (kst)

W „Dniach OKiP” wyruszy 
w teren liczne grono znanych 
autorów, którzy wygłoszą od­
czyty (m. in. mgr Ludwik Go- 
molec, Stanisław Hebanowski, 
pref. dr A. Zajączkpwski) 
bądź też odbędą spotkania au­
torskie prof. dr J. Burszta o- 
raz H. Jantos, J. Kułtuniak 
i Z. Romanowski). Wydawnic­
two Poznańskie spotka się w 
Lesznie (15 maja w Domu Kul 
tury) ze swoimi czytelnikami.

Studenci WSR wyjadą z od­
czytami pt. „Mechanizacja w 
rolnictwie” do szeregu miej­
scowości. W szkołach Leszna, 
Gniezna i Konina odbędą się 
spotkania naukowców i stu­
dentów Politechniki Poznań­
skiej i Uniwersytetu z- tam­
tejszą młodzieżą i rodzicami.

Szereg spotkań z czytelnika­
mi odbędą dziennikarze. Re­
dakcja „Nowej Kultury” od­
wiedzi Gniezno (3—6 maja), 
redakcja „Przeglądu Kultural­
nego” — Rawicz (12—13 maja), 
redakcja „Orki” — Turek (10 
maja), redakcja „Tygodnika 
Zachodniego” — Nowy Tomyśl 
(9 maja), Piłę (12 maja) i 
Czarnków (15 maja), redakcja 
„Niedzieli” — Kościan (10 ma­
ja), redakcja „Gazety Poznań­
skiej” — Wągrowiec (13 ma­
ja), redakcja „Przyjaźni” — 
Chodzież (13 maja) i Trzciankę 
(14 maja). Inne redakcje tak­
że odbędą spotkania w innych 
miejscowościach. Ponadto nie­
którzy autorzy Poznańskiej 
Telewizji (Radomiński, Hoff­
man, Litwiński) także spotka­
ją się z swymi telewidzami w 
terenie.

wietniki w naszym mieście mienią się już kolorami 
macoszek. Okna wystawowe przybrały także wy­

gląd uroczysty. Megafony już rozstawione po ulicach. Try 
buna honorowa gotowa tuż przy gmachu Wyższej Szkoły 
Muzyc. nej. Naprzeciw niej przygotowania pod pomnik 
Mickiewicza (odsłonięcie 29 maja!). Posadzono tam młody 
lasek, aby Poeta nie czuł się samotnie na tak rozległym 
placu. Pomyślano nawet o bardzo artystycznej kostce mo­
zaikowej w obrębie wieszczowej harendy.

SF) ównież trwają prace zakończeniowe na moście Tea- 
tralnym. Nareszcie ta trasa zostanie udostępniona 

ludziom. Nie piszę o dekoracji domów, bo to wiadome. 
Jednym słowem majowo w Poznaniu z okazji 1 Maja.

utro i we wtorek w młodzieżowym Klubie ,,Od 
nowa” występuje murzyński kwartet jazzowy z No­

wego Jorku. Za tydzień, dokładnie 9 maja, w Operze poka- 
źe swój wysoki kunszt artystyczny Polski Zespół Pleśni 
i Tańca, który laury już zbierał za granicą.

^TAworzec Zachodni, w swoje władanie wzięli malarze. 
U Pod pędzlami i farbą młodnieje ten budynek. Tym 

razem nie szczędzono farby w tunelach. Może PKP przy 
tej okazji załata dziury w osłaniających perony dachacn, ■ 
bo w czasie deszczu leje się z nich na przechodniów.

Oby tak dalej!
Rozwój Zi^S w Ostrowie

W kwietniu 1957 r. było ich zaledwie 107. W kwiet­
niu 1960 r. organizacja ZMS w Ostrowie liczyła już 1556 
członków. Niedługo Zarząd Miejski wręczy legitymację 
członkowską z numerem „2000”.

biet, 
wój 
Graz 
Zysk 
niósł
zł. (kw)

12 tys. zł na dalszy roz- 
spółdzielni uczniowskich 
244.446 zł dla członków, 
wągrowieckiej PSS wy- 

w ubiegłym roku 2.6 min.

Kaliskie dzieci wystawiają
Coraz głośniej w Kaliszu i okolicy o Zespole Scenicznym 

Lalek, pracującym przy Zakładach Tworzyw Sztucznych. 
Oto, co o nim mówi reżyser, scenarzysta, choreograf... w jed­
nej osobie — Józefina Nowicka.

— Zespół powstał dwa lata temu. Wiek jego 50 członków 
zamyka się w granicach od 5 do 12 lat. Mamy trzy sekcje: 
taneczną, recytatorską i chór. Do programu naszych spek­
takli „dobija” również 25-osobowy zespół mandolinistówf, 
którego kierownikiem jest Marek Jezierski.

— Dorobek Zespołu...? /
— Mierzony ilością odbytych spektakli przedstawia się 

następująco: pierwszy rok działalności' liczył 12 występów; 
rok bieżący (do marca włącznie) — 6 występów.

— Kto jest „mecenasem” Waszego Zespołu?
— Przede wszystkim dyrekcja, rada z-akladowa, rada ro­

botnicza. Bardzo interesuje się naszą pracą dyrektor Fa­
bryki Lalek — poseł dr St. Kwirynowicz.

—* A jakie są najbliższe zamierzenia?
— Zespół przygotowuje nowy program na święto 1 Maja 

i Międzynarodowy Dzień Dziecka.
Najmłodszemu Zespołowi życzymy dalszych sukcesów!

BAK

Bogate konto
„Ogniwa**

Jedna z największych i naj
lepiej pracującycn spółdzielni 
na terenie Leszna — „Ogni­
wo” PSS obchodziła ostatnio 
jubileusz 15-lecia swojej dzia 
łalnóści.

W 1945 roku spółdzielnia 
posiadała 299 członków, nato­
miast w końcu ubiegłego ro­
ku liczyła ich 3.899. W pierw 
szym roku działalności osiąg­
nęła obroty w wysokości po­
nad 210 tys. zł (w obecnej wa
łucie) na koniec 1959
sprzedała towarów za 104 
min. zł. Zysk bilansowy wyno 
sił w 1945 roku 7,4 tysiąca zł 
(w obecnej walucie), a w ubie 
głym roku przeszło 3 min. zł.

Dzięki dobrej pracy na 41 
spółdzielni nadzorowanych i 
kontrolowanych przez dyrek­
cję „Społem” ZSS w Pozna­
niu — leszczyńskie „Ogniwd” 
PSS zdobyło III miejsce w 
skali województwa, wyprze­
dzając takie PSS-y jak Po­
znań, Gniezno, Kalisz, Ostrów 
i Piłę.

Jedną z ujemnych stron 
działalności leszczyńskiego „O 
gniwa” są manka. W 133 wy­
padkach nie rozliczono się z 
powierzonego pracownikom 
mienia na kwotę ponad 63 ty 
siącę zł, mimo znacznej po­
prawy w stosunku do roku 
1958, kiedy to zanotowano 199 
mank na sumę ogólną 94 tys.

bibliotece zakładowej 
kopalni „Konin” otworzony zo 
stanie dział techniczny do u- 
żytku publicznego. WKP NOT 
funduje księgozbiór. Ogólnie: 
2500 szkół włącza się do obcho 
dów „Dni” organizując wysta­
wy obrazujące dorobek danej 
szkoły, akademie i inne im­
prezy.

Z występami wyrusza stu­
dencki teatr „Pegaz” (2. V .— 
Słupca, 10. V. — Grodzisk, 15^ 
V. — Pobiedziska). W Słupcy 
odbędzie się 15 maja Mały Fe­
stiwal Zespołów Amatorskich 
W wielu miejscowościach od­
będzie się przegląd filmów 
oświatowych. Inauguracja — 3 
maja w Dolsku i Książu.

Poza tym w powiatach or­
ganizuje się imprezy stara­
niem miejscowych działaczy.

M. S.

• Początki, jak zawsze, były 
trudne. Trzeba było przeła­
mać bierność, często niechęć 
dziewcząt i chłopców do pra­
cy społecznej, do walki o 
wspólne dla młodzieży cele.

Pierwsze zadanie: rozru 
szać zamierające życie świe 
tlić. W świetlicach bowiem 
nic się nie działo. Teraz 
świetlice pulsują życiem, 
pracują. Szefostwo nad ni­
mi objął ZMS. Utworzono 
3 orkiestry, urządzono wy 
cieczki, zabawy, „wojaże” 
w różne strony. W zeszłym 
roku byli w górach, w tym 
— pojadą nad morze. To 
były tylko próby sprawno­
ści organizacyjnej. Nieba­
wem ZMS, jako pierwszy, 
wyszedł z wnioskiem two­
rzenia brygad młodzieżo­
wych, był inicjatorem po­
budzenia idei współzawod­
nictwa młodych. Myśl 
chwyciła: dziś działa już 
45 brygad młodzieżowych. 
Drugie miejsce po Pozna­
niu w województwie. Było 
z czym jechać na zjazd.

Do Zjazdu przygotowali się 
godnie. Apel zjazdowy proklu 
mowany przez KC ZMS zna­
lazł żywy oddźwięk w 27 gru 
pach działania ZMS. Nie spo­
sób wyliczać wszystkich zo­
bowiązań. Podajmy tylko kil­
ka.

Grupa ZMS przy Zakładach 
„Łączność”, własnymi siłami 
wyremontuje i odmaluje świe 
tlicę zakładową. Zobowiązała 
się również starać się o po­
lepszenie jakości produkcji i 
ekonomiczne wykorzystanie 
materiałów oraz uczestniczyć 
w pracach Klubu Techniki i 
Racjonalizacji.

Poważny wkład w przygo­
towaniu II Zjazdu ZMS miała 
również młodzież zatrudniona 
w ZNTK. W zakładach tych

pracuje 30 młodzieżowych bry 
gad produkcyjnych, z któ­
rych 10 przystąpiło do rywa­
lizacji o tytuł Brygady Pracy 
Socjalistycznej. Niektóre z 
nich mają już poważne osiąg­
nięcia, np. brygada M. Czy­
stego podjęła zobowiązanie 
podniesienia wydajności pra­
cy o 20 proc.

Niedziela
(NIEDZIELA) 
PROGRAM I

6.06 — Muzyka; 7.35 — Program 
dnia; 8.06 — Przegląd prasy; 8.1a 
Muzyka; 9 — Pieśni rewolucyjne; 
19 — Transmisja uroczystości 1- 
majowych; 11 — Pieśni rewolucyj­
ne; 11.30 — Audycja poetycka; 
12.10 — Muzyka; 13.15 — Kapela E. 
Dzierżanowskiego; 15 —życia 
ZSRR; 15.30 — Przekrój Muzyczny 
Tygodnia; 16.05 Tygodniowy prze­
gląd wydarzeń międzynarodo­
wych; 16.20 — „Proszę o kredyt — 
wodewil E. Fiszera; 17.05 — Wy- 
nixi Toto-Lotka; 17.06 — Muzyka; 
18.05 — Śpiewa Śląsk; 18.25 — Mu­
zyka; 18.50 — „Wesoły Kramik”; 
19.05 — Muzyka dla wszystkich; 
19.45 — Najnowsze polskie piosen­
ki; 20 — 1 Maja w kraju i na 
świecie; 20.30 — „Matysiakowie” 
ode. powieści radiowej; 22.30 — 
Muzyka.

PROGRAM II (Poznań)
6.03 — Muzyka; 8 — 1 Maja w Po 

znaniu; 8.15 — Marsze kompozyto­
rów polskich; 8.36 — Przegląd pra 
sy; 9 — Pieśni rewolucyjne; 10 
Transmisja z uroczystości l-ma- 
jowych; 11 — Pieśni rewolucyjne; 
11.30 — Transmisja pochodu l-ma- 
jowego w Poznaniu; 12.10 Muzyka 
polska; 13 — W rytmie tanecz­
nym; 13.30 — Radiowa Spółdziel­
nia Satyryczna; 13.50 — Koncert 
życzeń; 15 — Dla dzieci audycja
pt. Flisaku i Przydróżce’

złotych. M. R.

155 min. zł obrotu 
gostyńskiego PZCS

Powiatowy Związek Gmin*- 
nych Spółdzielni w Gostyniu 
ostatnio podsumował swoją 
zeszłoroczną działalność. Obro 
ty jego wyniosły 155 min. zło­
tych, w tym 128 min. zł w 
hurcie, 13,5 min. zł w detalu, 
12 min- w skupie. Zyski łącz­
nie przekroczyły sumę 2.150 
tys. złotych-

Bilans całoroczny został zam 
knięty sumą 24.5 min. zł (p)

Rośnie młody las
7 maja przypada Dzień Lasu 1 Zadrzewiania Kraju. 

W związku z tym młodzież z wielu szkół urządza wyciecz -
ki do lasu, ofiarowuje swą 
wek.

pomoc przy sadzeniu drźe-

Do tej pory — jak nas po- 
informewał wicedyrektor O- 
kręgu Lasów Państwowych inź*
R. Główczewski zalesiono
8.000 ha gruntów, znajdują­
cych się pod administracją 
państwową. Uzupełniono 2.300 
ha lasu i posadzono na ob­
szarze 1 450 ha krzewy, mło­
de sadzonki drzew w celu po­
prawy podszycia leśnego- W 
ramach zadrzewień państwowe 
gospodarstwa leśne otrzymały 
50 tysięcy sadzonek.

53 nadleśnictwa, które za­
warły umowy z gromadzkimi 
radami narodowymi, wykona­
ły już w 80 proc, zadrzewie­
nia wsi. Dokonano także zale- 
sień na 2.150 ha gruntów nie­
państwowych, z tego 620 ha 
na koszt państwa.

Gromadzkie rady narodowe 
otrzymały dla celów zadrze­
wiania wsi 560 tys. sadzonek-

Ogółem do tej chwili wysadzo 
no w Wielkopolsce pół miliona 
orzew (bez i.alesień). Zakoń­
czenie akcji wiosennej, prze­
widuje się 10 maja, (emp)

Śmierć na drodze
W poniedziałek —- do Swier- 

czyny 1 (pow. Leszno) wracali 
jednokonnym wozem małżon­
kowie Lasikowie- W czasie mi­
jania samochodu koń się spło­
szył pociągając za sobą wóz do 
głębokiego rowu.

, Stanisława Lasik doznała 
silnego wstrząsu mózgu i ogól­
nych obrażeń ciała. Odstawio­
na natychmiast karetką do 
Szpitala w Lesznie nie odzy­
skawszy przytomności w go­
dzinę po wypadku zmarła. Go­
spodarz Lasik, po opatrzeniu 
ambula!oryjn.vm powrócił do 
domu. (R)

15.30 — Majowe święto w Pozna­
niu i Wielkopolsce; 16.20 — Lau­
reaci VI Międzynarodowego Kon­
kursu Chopinowskiego w War­
szawie; 17.15 — Śpiewa Mazowsze; 
17.35 — Gra Orkiestra Taneczńa 
PR; 18.20 — Melodie tan.; 18.30 ,— 
Królowa Przedmieścia — wodewil; 
20 — Wyniki losowania 155 Gry 
Liczbowej „Koziołki” i Bydgo­
skiej Gry Liczb. „Łuezniczka”; 
20.03 — Aud. poetycka pt. Strofy 
Majowe; 20.20 — Mel. do tańca; 
20.40 — Gra Poznańska 15-tka Ra­
diowa; 21 — Stan pogody, dzien­
nik wieczorny oraz powtórzenie 
przemówienia Władysława Go­
mułki; 21.40 — Piosenki Krajów 
Denąokracji Ludowej; 22 — Ogól­
nopolskie wiadomości sportowe;
22.30 — Muzyka.

TELEWIZJA
POZNAŃSKA

9.45 — Transmisja manifestacji 
l-ma\jowej (W-wa); 11.15 — Film 
krótkometrażowy; 11.25 — Pro­
gram artystyczny; 12.15 —, Prze­
rwa; 14 — „Niedzielna Biesiada”; 
16 — Koncert rozrywkowy — „We 
soła arena”; 16.35 — „Tajemnica 
starego gołębnika” — widów, dla 
dzieci; 17.35 — Program tygodnia; 
17.50 — Teleturniej: „Zgadnij kim 
jestem”; 18.40 — Film fab. prod'. 
polskiej — „Krzyż Walecznych”; 
20.15 — „Piosenki majowe”; 20.45 
Dziennik; 21.30 Eilm krótkometra­
żowy; 21.45 — Międzynarodowa l- 
Majowa Estrada (z Berlina).

KATOWICKA
20.45 — Film fabularny.



ptr. 5 OGŁOSZENIA |„GŁOS“|

Pracownicy poszukiwani
pracowników torowych, cieśli i murarzy do pra 

, w terenie (zgłoszenie: Poznań, Stary Ry- 
np[< 77, wejście z ul. Franciszkańskiej — po-

203, II piętro) oraz tokarza wysoko kwali­
fikowanego do toczenia części samochodowych, 
meChaników samochodowych ze znajomością 
montażu podwozi (zgłoszenie Baza Transportu 
poznań-Junikowo, ul. Nowosólecka dojazd „13” 
do końca), przyjmie zaraz Poznańskie Przed- 
ciebiorstwo Budownictwa Lądowo- i Wodno- 
Inżynieryjneg0 w Poznaniu. K2516
Inxynierów i techników z praktyką w przeiny- 

obrabiarkowym zatrudni Jarocińska Fabry­
ka Obrabiarek w Jarocinie, ul. Tad. Kościuszki 
nr i(ia — telefony: 200 i 550. K2591
Technika mechanika na stanowisko technologa 
zatrudni natychmiast Pleszewska Fabryka Apa 
ratury Przemysłu Spożywczego. Miejsce pracy: 
zakład w Gostyniu. Warunki płacy i pracy do 
omówienia listownie lub osobiście w Dyrekcji 
w Pleszewie, ul. Słowackiego 14. K2597

Tradycyjne szczęście
w KRAJOWEJ LOTERII PIENIĘŻNEJ

30.000,
30.000,
10.000,

zł na los nr 86 817 
zł na los nr 111128 
zł na los nr 80 950

TO NOWE WYGRANE KLIENTÓW KOLEKTURY P. M.

w POZNANIU, Pl. Wiosny Ludów

Nauka

Tańców towarzyskich wy-

Unieirażniamy
uczą: Adela 
na. Poznań,

Szczurków-
Al. Marcin

Cztery rodziny zatrudni Państwowe Gospodar­
stwo Rolne Kozir Góra, poczta Karlino (mia- 

; sto, kościół 4 km, szkoła 1 km, autobus na 
miejscu, szosa Gdańsk-Szczecin), dojazd koleją 

Poznań - Kołobrzeg. 8995p

kowskiego 2a parter. 
 481217

. Kupno . ■

Kasjerkę ze znajomością księgowości i prakty­
ką przyjmie Spółdzielnia w Poznaniu. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świerczewskiego 3 dla 49155g.

Kompotierkę kolorową 
(kryształ rżnięty) z na­
krywką i 12 kubkami spie 
sznie kupię. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 49141g.

2 kierowników robót budowlanych — pożądane 
wykształcenie minimum średnie i kilkuletnia 
praktyka w danym zawodzie, oraz 10 murarzy 
i 1 zduna zatrudni zaraz Zakład Budowlano - 
Remontowy PGR Piaski, pow. Kamień Pomor­
ski, poczta Troszyn, woj. szczecińskie. Reflek­
tujemy na siły wysoko kwalifikowane. Płaca 
zgodnie z układem zbiorowym pracy w budow­
nictwie. Praca wyłącznie akordowa na terenie

Kupię samochód Mikrus 
w dobrym stanie niedro­
go. Oferty z podaniem 
koloru i ostatecznej ceny 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 49163g.
Kupię silnik BMW 1700 
ccm, 45 KM do remontu. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 dla 
49165g.

powiatu Kamień Pomorski. K2652
Kierownika sklepu — kobietę (znajomość
branży 'spożywczej), sprzedawców - kobiety, 
oraz młodszego towaroznawcę-mężczyznę za­
trudni Dyrekcja M. H. D. Nabiałem i Pieczy­
wem w Poznaniu, ul. Konfederacka — barak 5. 
Zgłoszenia przyjmuje Sekcja Kadr (tylko oso­
by zamieszkałe na terenie m. Poznania). K2664

Kupię maszynę do szycia’. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego dla 
49184g.

Potrzebny zaraz kierownik wzgl. samodzielny 
pracownik Laboratorium-Naukowo-Badawcze­
go do zakładów chem.-farm. w Poznaniu, 
inż. mgr chemii lub farmacji, z co najmniej 
5-letnią praktyką na stanowisku kierowniczym 
w przemyśle lub instytutach naukowych, spe­
cjalność syntezy do środków leczniczych che- 
miczno-farm. Konieczna znajomość 2 języków 
obcych. Wynagrodzenie zależne od kwalifika­
cji. Zgłoszenia należy kierować do: Zakładów 
Chcm.-Farm. „Farmapol”, Spółdzielnia Pracy 
w Poznaniu, ul. św. Wojciecha nr 29. K2719

Ptaca
Gosposia potrzebną. Po­
znań, Czerwonej Armii 26
m. 21 493«6g

foizGWję oborowego i 
> pomoc domową. Warunki 

do omówienia na miejscu. 
W, Wożignój, Murkowo, 
pow, Leszno, stacja Lipno 

Nowe. 48593g

Potrzebni na gospodar­
stwo rolne dwóch męż­
czyzn i kobieta. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 49136g.

Pomoc domowa potrzeb­
na może być emerytka. 
WarUnki dobre. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Swier- 
wewskiego 3 dla 49109g.

Potrzebna uczciwa gospo­
sia do prowadzenia domu 
z referencjami. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
49167g. _______

Samodzielnej gosposi na 
dobrych warunkach po­
szukuje lekarz Michalak, 
Poznań, Pl. Lipowy 2 m. 
t 49126g

Panienka do dzieci (rocz 
ne j czteroletnie) potrzeb 
na zaraz. Warunki dobre. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 dla 
49172g.

Dnia 28 kwietnia 1960 r. zmarła po długich 
i ciężkich cierpieniach, śp.

Wanda Wachowiak
Pogrzeb odbędzie się w sobotę. 30 bm., o go­

dzinie 15 na cmentarzu górczyńskim.
0 tym zawiadamia

Poznań, Cybulskiego 15.
RODZINA

49507g

Dnia 27 kwietnia 1960 r. zmarł tragicznie, 
n*sz drogi, nieodżałowany kolega i uczeń

Zbigniew Świerczyński
•e«eń klasy Ic Szkoły Podstawowej »r M 

w Poznaniu.
pf>grzeb odbędzie się w sobotę, 39 bm., • go- 

^iołe 10,30, z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

Dziatwa Szkolna Komitet Rodzicielski
Kierownik Grono Nauczycielskie 

_________________________49441 g

Y dniu 27 kwietnia 1960 r. zmarł nasz czło- 
nek śp.

Edmund Świerczyński
9amjęć o Nim pozostanie długo wśród na«. 

dzin'^2^ odbędzie się w sobotę, 30 bm„ o go- 
e 10,30 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

a<la Nadzorcza Zarząd Pracownicy 
Rz,-mieslniczej społdz. zaopatrzenia 

zbytu metalowców w poznaniu
________ 49486g

K2749

OGŁOSZENIA

I

K2696

K2725

3

skradzione upoważnienia na odbiór towaru 
(wzór Gm 19-CWD) oraz zamówienia ozna­
czone numerami 44 j 47 z pieczątką prosto­
kątną: Wielkopolskie Zakłady Teletech­
niczne T-7, Przedsiębiorstwo Państwowe, 
Poznań, ulica Głogowska 19 — z podpisem
W. Nowakowski.

OGŁOSZENIA DROBNE'
Sprzedam okazyjnie tanio 
maszynę dziewiarską 8/80.
Rolna 50 m. 8. 49296g
Pierzyny nowe 3/4 puch 
sprzedam. Poznań, Grun­
waldzka 31 b m. 4. 49137g

Sprzedam jadalnię dębo­
wą, 2 łóżka z materacami 
w dobrym stanie. Poznań, 
Fabryczna 13 m. 5. 491 54g

Akordeon 120-basowy. wio 
ski, ładny ton, korzystnie 
sprzedam. Czerwonej Ar-

Sprzedam motocykl z 
przyczepą 500 ccm i NSU 
97 ccm. Poznań. Findera

mii 37 m 491250

Osie z kołami na dwu­
dziestkach i szesnastkach 
do pojazdów konnych do­
starcza „Autometal”, Po- 
znań-Jeżyce. Miła 17.

169S4g 
Wózki dziecięce nowo­
czesne poleca Szczepań­
ska Poznan Czerwonej 
Armii 70. w podwórzu. 
 47571g 
Cegłę białą wysokiej ja­
kości własnej wytwórni 
colecamy, Informacis 
sprzedaż: Z, Orłowski. Po 
znań. Zakręt 10 telefon 
■339-66 — dzielnica Ostro­
roga. 47351 g
Siatki ogrodzeniowe — 
podtynkowe na sita oraz 
inne polecam: Poznań, 
Dzierżyńskiego 268. sklep. 

48305g
Łańcuchy rowerowe 5/8— 
1/2, motocyklowe 1/2—3/8 
oraz do „Simsona” pole­
cam. Poznań, Dzierżyń­
skiego 268. sklep. 48306g
Kurczęta 5-tygodniowe 
leghorny, początek maja, 
sprzeda Ferma w Paczko 
wie. Adres wskaże Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskie­
go 3 dla 49098g.
Motocykl WFM ulepszony 
sprzedam. Dzierżyńskiego 
377 m. 58 blok 21. 49l16g
Meble różnego rodzaju 
korzystnie poleca Maga­
zyn Mebli. Poznań, Za 
Bramką 4, przy Pl. Ber-
nardyńskim. 49132g

Samochód osobowy „Mer 
cedes” stan bardzo dobry 
sprzedam. Pcznań-Zegrze, 
ul. Rzeczańska 1. 49. -0g
Motocykl DKW 350 NZ 
przyczepą < sprzedam. 
Gwardii Ludowej 42 m. 1. 
_____________ _____  49133g
Sprzedam 200 kurek 7-ty-
godniowe „leghorny’
Mosina, Piaskowa 10. Gór­
nicki. 49134g
Klatki metalowe z wykot 
nikami do hodowli lisów 
po jednorocznym użyciu 
sprzedam. Poznań. Chudo

24. 49153g
Sprzedam silnik 19 kW 
z kablami, cena do 17.0u0 
zł. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
49l61g.
Pianino okazyjnie - . ze- 
dam. Zielona 7 m. 9a (po 
dworze prawo). 49166g
Motocykl DKW 125 sprze­
dam. Szamarzewskiego 61 
m. 1. Zbierski. 49168g1^1

by 2 m. 1. 49135g
Sprzedam samochód
„Fiat 1100” stan dobry, 
używane klatki do norek 
i maszynę uniwersalną do 
mielenia mięsa i kości, te
lefon 547-06. 49139g
Sprzedam 130 kg majeran 
ku tartego. Piwański, Gro 
dzisk, Łamana 5. 49144g
Sprzedam tanio psa bok­
sera rocznego, z metrycz 
ką, ułożonego. Przybyła. 
Poznań - Szczepankowo.
Bodawska 17. 49147g
Sprzedam okazyjnie k i- 
plet urządzenia do wy­
twórni wód mineralnych 
o elektrycznym napędzie 
oraz ściągaczkę do piwa, 
rewolwerówkę, w dobrym 
stanie. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 49148g.
Szparagi — karpie jedno­
roczne korzystnie sprzeda. 
Ostrowski, Łukowo, pow.
Oborniki. 49150g
Sprzedam korzystnie sza­
lę do rzeczy, duże lustro
krawieckie 180X80.
ściuszki 84 
dzwonek.

m. 3,
Ko- 

lewy 
49156g

Dnia 26 kwietnia 1960 r. zasnęła w Bogu, po
długich i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sa­
kramentami św. nasza ukochana matka, te-kramentami św., nasza ukochana matka, 
ściowa i babcia, przeżywszy lat 70, śp.

z Nowaków

Stanisława Sojkowa
Eksportacja zwłok do kościoła farnego w Kcy- 

ni odbędzie się w niedzielę, 1 maja br., o go­
dzinie 12, po czym wywiezienie zwłok na cmen­
tarz Sw. Piotra w Gnieźnie i złożenie ich w gro­
bowcu rodzinnym, o godzinie 17,30.

W imieniu stroskanej rodziny
49432g KS. KAZIMIERZ SOJKA

Dnia 28 kwietnia 1960 r. po ciężkiej chorobie 
zmarł, opatrzony Sakramentami św„ śp.

Stanisław Buchwald
adwokat

Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, 1 maja 
o godzinie 15 z kościoła Św. Wawrzyńca na 
cmentarz Sw. Krzyża w Gnieźnie.

Msza św. żałobna odprawiona zostanie 2 ma­
ja w kościele Sw. Wawrzyńca o godzinie 8.

O bolesnej stracie zawiadamia
ZONA Z CÓRKAMI

Osobnych zawiadomień nie wysyła się. 49425g

Dnia 26 kwietnia 1960 r. zmarł, opatrzony Sa­
kramentami św., śp.

Stanisław Buchwald
adwokat

cieszący się zaufaniem i szacunkiem wśród pa­
rafian i wiernych miasta Gniezna, z powodu 
swego nieskazitelnego charakteru i bezintere­
sownej pomocy udzielanej naszej Parafii.

Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, dnia 1 maja 
br., o godzinie 15 z kościoła Sw. Wawrzyńca 
na cmentarz Sw. Krzyża .

o czym zawiadamia w imieniu wdzięcznej ■ 
Parafii i Parafian

KS. MIECZYSŁAW BOGACZ Proboszcz

bt

Mieszkanie do zamiany 
poleca „Parcelo-Willa”. 
Czerwonej Armii 29. godz.
9—17. 4881Ig
Lahorantka szpitalna po-
szukuje 
pokoju. 
Ogłoszeń,
go 3 dla 48841g.

samodzielnego
Oferty Biuro
Swierczewskie-

Zamienię mieszkanie 2- 
pokojowe z kuchnią w 
Nowej Soli na mniejsze 
w Poznaniu. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 49324g.
Przyjmę zaraz na pokój. 
Poznań, Rawicka 101 m. 1.
Kaczmarek. 49142g
Skromnego sublokator-
skiego pokoju 
poszukuje osoba
sie pracująca.
Biuro Ogłoszeń,

spiesznie 
ucząca 
Oferty 
Swier.

czewskjego 3 dla 49149g.

Poszukuję pokoiku na 
okres trzech miesięcy. 
Głogowska 33 m. 1. 49159g
Lokal warsztatowy 21 ml 
odstąpię (Wilda). Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 49164g.
Zamienię pokój 18 m« (za­
instalowany gaz) osobna 
piwnica, 11 ptr. Śródka — 
na pokój z kuchnią. Wa­
runki korzystne. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 49169g.

BIURO ZBYTU SPRZĘTU POMIAROWO - KONTROLNEGO 
P O Z N A N, ULICA WIELKA 21 

ZAWIADAMIA SZANOWNYCH ODBIORCÓW

O OTWARCIU
w dniu 15 kwietnia 1960 roku

Salonu

PrecMZMjno - Optycznego 

w Poznaniu, ul. Fredry 1 
telefon 18-17

SALON CZYNNY W GODZINACH od 10 — 18.

PROWADZI SPRZEDAŻ DETALICZNĄ: 
przyrządów optycznych, mikroskopów z wyposa­
żeniem, sprzętu geodezyjnego z wyposażeniem, 
przyrządów do pomiaru ciśnienia, gazomierzy la­
boratoryjnych, domowych i wodomierzy, oraz 
aparatów fotograficznych produkcji krajowej, 

z wyposażeniem.
ZAPEWNIAMY FACHOWĄ OBSŁUGĘ.

Nieruchomości

„Parcelo-Willa” Poznań. 
Czerwonej Armii 29, pole- 
ca-poszukuje wszelkich 
nieruchomości oraz gospo
darstwa 488184
Willę dwurodzinną kom­
fort z zadrzewionym ogro 
dem centrum Poznania 
sprzedam. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 48954g.
Działkę na Podolanach w 
dogodnym miejscu sprze­
dam. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 49U8g.
W Śremie na skraju mia­
sta 10 ha ziemi pszenno- 
buraczanej okazyjnie 
sprzedam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskie­
go 3 dla 49185g.
Willa komfortowa (możli­
wość zamiany mieszkania) 
Ostroroga 220.000 zł; par­
cela 5.000 m2, 190 dr. w
owocowych, blisko Poz-
nania 
2.900 
przy

40.000 zł; parcela 
mt Przeźmierowo 
autobusie 45.000 zł.

Gospodarstwo 15 hekta­
rów zabudowaniami, in­
wentarzami, blisko Poz­
nania przy stacji — 220.000 
zł. Zamienię gospodar­
stwo 27 hektarów zabudo 
waniami, dom pięciopoko 
jowy na kamienicę w Ppz 
nąniu. Nowak, Poznań, 
Wyspiańskiego 16. 49290g
Gospodarstwo 7 ha, 1,5 ha 
łąki. 0,7 ha lasu, dom 3 
pokoje, kuchnia z zabud. 
gospodarczymi przy sta­
cji kolej. 25 km od Pozna­
nia, cena 120.000 zł; 12 ha, 
1.5 ha łąki, zabudowania 
masywne. pow. Śrem, 
50.000 zł; sprzeda Nowak, 
Czerwonej Armii 26 m. 20.

49205g

e karskie V <1, <4 L J rk1V

Dr Slusar, specjalista cho 
rób wewnętrznych i płuc 
nych własne laboratorium 
analityczne godz. przyjęć 
od 10—12 Poznań. 27 Grud 
nia 11 m. 7, telefon 49-92.

43819g

W pierwszą bolesną rocznicę śmierci uko­
chanego i niezapomnianego męża, śp.

mgr. Józefa Pływaczyka
zostanie odprawiona msza św. żałobna, we wto­
rek, dnia 3 maja br., o rodzinie 7,30 w kościele 
Sw. Anny, przy ul. Matejki.

Życzliwych pamięci Zmarłego zawiadamia
48479g ŻONA

W pierwszą bolesną rocznicę śmierci, mojej 
nieodżałowanej przyjaciółki, śp.

Zofii Anny Bqkowskiej
odprawione zostaną msze św. żałobne w ponie­
działek, 2 maja, o godzinie 8 i 15 maja, o go­
dzinie 7 w kościele Marii Królowej, przy Rynku 
Wildeckim.

Życzliwych pamięci Zmarłej zawiadamia
49104g ZOFIA KINDERMAN

Dnia 28 kwietnia 1960 r. zmarł, śp.

adwokat

Stanisław Buchwald
członek Zespołu Adwokackiego nr 1, w Gnieźnie 
oraz członek Wojewódzkiej Komisji Dyscypli­

narnej do spraw adwokatów w Poznaniu.
W Zmarłym straciliśmy serdecznego Kolegę. 
Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbędzie się w dniu 1 maja 1960 r„ 

o godzinie 15 w Gnieźnie z kościoła Sw. 'Wa­
wrzyńca na cmentarz Sw. Krzyża.

RADA ADWOKACKA W POZNANIU
_________________ K2778

Przetargi Komunikaty
Poznańskie Przedsiębiorstwo Transportowe 
Budownictwa — Poznań, ul. Majakowskiego 92 
(Malta), ogłasza III przetarg ograniczony na 
sprzedaż n<'w przyczep kompletnie ogumionych: 
1. bez marki, 5-tonowa, cena wywoł. zł 3.750, 
2. MT-1, 5-tonowa, cena wywoł. zł 3.750.
Przetarg ustny odbędzie się w dniu 13. V. br., 
o godz. 10 pod wyżej wskazanym adresem. 
Przystępujący do przetargu zobowiązani są 
wpłacić najpóźniej do dnia 12. V. 1960 r., 
w NBP I OM., Poznań, na konto 1218-6-149, 
wadium w wysokości 10 proc, ceny wywoław­
czej. Przyczepj7 oglądać można na miejscu prze 
targu codziennie, opróbz niedziel i świąt, w 
godz. od 9—13. Szczegółowych informacji 
udziela Dział Gł. Mechanika, teL 547-75, wewn.
10. K2777

KOMUNIKAT
Prezydium Dzielnicowej Rady Narodowej Po­
znań - Stare Miasto zawiadamia, że Wydział 
Przemysłu i Handlu od dnia 10 maja 1960 r. 
przyjmować będzie interesantów we wtorki 
i piątki każdego tygodnia w godzinach od 9—14.

K2662
Praktykę dentystyczną za
prowadzoną

Rękawiczkę irchową — 
prawą na ul. Wojska Pol 
skiego zgubiono. Oddaw­
cę wynagrodzę. Szydłow­
ska Ha, warsztat. 49358g
Zgubiłam zegarek damski 
„Pallas”, czwartek, -J b. 
popołudniu, ulica Walki 
Młodych. Uczciwego zna­
lazcę wynagrodzę. Owsia-
na 20 m. 26, 49481g
Przybłąkał się pies — bo­
kser. Adres wskaże Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskie­
go 3 dla 49131g.

Sukienki, blezery, bluzecz 
ki wykonuję z własnej po 
wierzonej wełny. Konce­
sjonowane dziewiarstwo. 
Czerwonej Armii 25 — 
tront. 49291 g

urządze-
niem w woj. poznańskim, 
samotnemu odstąpię. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
^9187g.

Zamienię nowy samochód 
,.Octavia-Super” na nową 
„Warszawę”. Oferty Biu­
ro Qgioszeń Świerczew­
skiego 3 dla 49140g.

Mam lokale warsztatów. 
50 m2, parter śródmieście. 
Oczekuję propozycji. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 49i43g.

Garbuję, farbuję, uszla­
chetniam skory futerko­
we, lisy, barany (bobry na 
wydrę). Lisy leśne, nutrie 
rozjaśniam na kolor be­
żowy, A. Łukasik. Po­
znań Dworkowa 14 tele­
fon 846-41 (pierwsza bocz 
na od ul. Wielkopolskiej). 
Dojazd tramwajem: 9. U,
15 16. 469!>9£

t "
W 20 rocznicę śmierci, zasłużonego działacza 

społecznego i długoletniego prezesa kupców 
poznańskich, śp.

Władysława Majewicza
odprawione zostanie w poniedziałek, dnia 2 ma­
ja br., o godzinie 18.30, uroczyste nabożeństwo 
żałobne w kościele Księży Salezjanów w Pozna­
niu, przy ul. Wronieckiej 9 (narożnik ulicy 
Masztalarskiej — dawniej kościół Katarzynek).

O liczny udział w nabożeństwie wszystkich 
Kolegów i Przyjaciół prosi

GRONO KOLEGÓW 
_______ 4928

Dnia 29 kwietnia 1960 r. zakończył swój bardzo 
pracowity żywot po ciężkich, z nadzwyczajną 
cierpliwością znoszonych cierpieniach, opatrzo­
ny Sakramentami św„ mój najdroższy ojciec, 
nasz ukochany dziadek, teść, stryj i wujek, 
przeżywszy lat 81, śp.

Władysław Zakrzewski
mistrz stolarski, 

hon. prezes Izby Rzemieślniczej w Poznaniu, 
Starszy Cechu Rzemiosł Drzewnych, członek 
Zarządu Zakładu Doskonalenia Rzemiosła w 
Poznaniu, odznaczony dwukrotnie Złotym Krzy­
żem Zasługi, Złotą Odznaką Honorową miasta 

Poznania.
Msza św. z wigiliami przy Drogim Zmarłym 

odprawiona zostanie w dniu 2 maja 1960 r. o 
godz. 9 w kościele Najświętszego Zbawiciela 
przy ul. Fredry.

Pogrzeb odbędzie się w tym samym 
o godz. r - *—— -
nie.

Poznań,

dniu
16 z kostnicy na cmentarzu w Górczy-

W głębokim smutku pogrążona 
RODZINA

ul. Mielżyńskiego 20 (dawn. Lampego).

••GŁOS WIELKOPOLSKI”. Adres Redakcji: Poznań, ul. Grunwaldzka 19. Telefony: centrala 811-21 łączy wszystkie działy- sekretariat redakcji 657-76 w godz. 8 18; redaktor naczelny 657-76- 
r®dakcji 648-85; dział łączności z czytelnikami 657-18; dział miejski 659-39; redakcja nocna 629-52. Wydawca: Poznańskie Wyd Prasowe RSW „Prasa” Biuro Ogłoszeń: RSW .Prasa” 
^"^kiego 3 telefon 624-59. Prenumerata „Głosu Wielkopolskiego”- miesięcznie — 12.50 zł kwartalnie — 37.50 zł półrocznie — 75.— zł, rocznie — 150
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granice przyjmuje PKWZ ..Ruch" w Warszawie, ul. Wilcza 46 nr konta PKO 1-6-100024
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Polska Agenda Prasowa: ZAP — Zachodnia Agencja Prasowa. Druk: Zakłady Graficzne im. M Kasprzaka.
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Str. « PUBLICYSTYKA

Czy mamy wpływ?
Koimowa z CzyieSmLiem o krytyce

Jest takie znane powiedzenie: „Najłatwiej krytykować...” 
Czy naprawdę: najłatwiej?
Wszystko oczywiście zależy od tego, jaka to ma być kry 

tyka, do czego zmierza, w jakich warunkach rodzi się i ro 
zwija. Na pewno najłatwiej krytykować wtedy, gdy moto 
rem działania nie jest chęć rozsądnej zmiany istniejącego 
stanu na lepszy, konstruktywny wysiłek myślowy poddają 
cy nowe propozycje, nowe rozwiązania.

Nie jest rzeczą trudną wy­
stąpić z krytyką, gdy sy; 

tuacja komp|ikuje się, gdy 
widać — jak to się mówi — 
„gołym okiem”, że potrzebne 
są jakieś zmiany. Nie jest rze 
czą trudną stwierdzić wów­
czas w krytycznym wystąpię 
niu: „Niedobrze!”, „inaczej!” 
„tak hie można!”, „to trzeba 
zmienić!”, „a nie mówiłem, że 
na to wyjdzie?”.

NIE MACHAĆ RĘKĄ

No dobrze, ale jeśli „nię 
tak”—to jak? Jeśli „zmie 
nić” — to co? Tego właśnie w 

krytyce często - gęsto brak. 
I taka krytyka nie ułatwia — 
rzecz jasna — pracy, nie mo 
bilizuje do zastanowienia się 
jak działać. Przeciwnie: jed­
nych zniechęca, innych dener 
wuje, a jeszcze innym — i to 
jest właśnie szczególnie groź­
ne — stwarza pretekst do po­
gardliwego machania ręką na 
każdą krytykę „w ogóle”, tak 
że i wtedy, gdy czas rzeczy­
wiście nagli, a krytyczny głos, 
mimo że nie podaje konkret­
nych propozycji rozwiązań— 
jest słuszny, potrzebny, spra­
wiedliwy.

Nie można bowiem sprawy
upraszczać: nie zawsz<e prze-
cięż ktoś, kto dostrzega złe — 
mając nawet najlepsze chęci 
— potrafi coś poradzić. Cza­
sami cenne jest już to, że za­
ostrzył uwagę, wysunął pro­
blem.

A więc znaczenie intencji 
krytykującego? Na pewno 
tak. Na pewno intencje mają 
istotne znaczenie. I dlat.ego 
właśnie nawet gdy krytyka 
nie jest „przyjemna”, gdy 
brzmi czasami nieco chropo­
wato, gdy stawia problem nie
dając rozwiązania parnię
tajmy, że po pierwsze — in­
tencje mogą być jak najlep­
sze, a po drugie — ileż to trze 
ba niekiedy hartu, by przeła­
mać się, zabrać głos...

ŁATWO KRYTYKOWAĆ

‘IZ’ iedy nie jest łatwo kryty 
kowąć? Niejeden z nas 

zna takie sytuacje/ z własne­
go doświadczenia aż nadto do 
brze, niejeden dzieli się swym 
bolesnym doświadczeniem z 
redakcją...

Trudno, bardzo trudno kry­
tykować gdy kierownictwo in 
stytucji, zakładu pracy stwa­
rza klimat zastraszania, odwe 
tu, szykan. A jednak jest bar 
dzo wielu ludzi, których bola' 
marnotrawstwo, zła organiza­
cja pracy, nadużycia—którym 
świadomość, że coś takiego 
dzieje się w ich zakładzie pra 
cy nawet w takich warunkach 
każę krytykować, walczyć o 
słuszną sprawę i... ryzykować. 
Tak jest: ryzykować.

Czym? O — i tym, że do­
brze zorganizowana klika ma 
na podorędziu cały arsenał 
środków bynajmniej nie uła­
twiających życia krytykujące
mu. I tym, 
zostaje się 
„samotnym

że na placu 
nie raz, nie 
bohaterem”.

boju 
dwa

reagować uchwała Sekre-
tariatu KC PZPR porusza w 
ogóle problem społecznej wa­
gi krytyki. Rzeczą najistotniej 
szą jest w niej ustalenie 
ochrony ludzi krytykujących 
przed tępicielami krytyki o- 
raz kategoryczny zakaz prze­
kazywania przez ogniwa zwie 
rzchnie dokumentów zawiera
jących krytykę do załat-
wienia tym, którzy są przed­
miotem krytyki.

Znaczenie uchwały jest o- 
gromne, gdyż stawia ona pa­
lący problem reagowania na 
krytykę w centrum uwagi in 
stancji partyjnych i władz. 
Stawia go również w centrum
uwagi społeczeństwa.

Że władz i instancji 
nych — to zrozumiałe, 
go jednak zagadnienie

partyj 
Dlacze 
ppwir.

no również stanąć w centrum 
uwagi społeczeństwa?

Otóż dlatego, że troska o to, 
by krytyka była rzeczowa, 
konstruktywna, a nie dcmago- 
giczno-gderająca zwiększać bę 
dzie jej ciężar i bardzo utrud 
ni pogardliwe jej zbywanie.

A także dlatego, że rozsąd­
ne poparcie przez współtowa­
rzyszy pracy tych, którzy kon 
struktywnie i rzeczowo kryty 
kują, ma kapitalne znaczenie 
w walce z klikowością, z pró­
bami stosowania represji przez 
różnego autoramentu kacy­
ków, wobec ludzi poważnych, 
zasłużonych, mających odwagę 
wypowiadania swego krytycz­
nego zdania.

Nie chcemy „samotnych bo­
haterów”. Chcemy natomiast 
rzeczowej krytyki oraz właś­
ciwego dla niej klimatu. Czy 
mamy na to wpływ? Myślę, 
że niemały. p

Redaktor

Kwiecień

30
sobota

Imieniny
Katarzyny

Słońce: 
wsch.: g. 5.19 
zach.: g. 19.49

Teatry
OPERA — ul. Fredry — g. 19 — 

„Carmen” (koniec około g. 22)
POLSKI — ul. 27 Grudnia — g. 19 

„Faust” (koniec ok. g. 20.50)
NOWY — ul. Dąbrowskiego — g.

19 —„Pierwszy dzień wolności” 
(koniec około g. 22)

OPERETKA — ul. Niezłomnych —
g. 19 .Fajerwerk” (koniec

„GŁOS"

11 par juniorów 
na ringu

W pierwszym dniu indywi­
dualnych mistrzostw juniorów 
okręgu poznańskiego, stoczono 
11 walk, w pięciu kategoriach
wag.

Do zawodów, na 41 zgłoszo­
nych do walk, stanęło 40 pię­
ściarzy, jednego wycofał le­
karz. Najwięcej zawodników 
zgłoszono do wagi lekkopół- 
średniej (8), najmniej do cięż­
kiej (2).

Po pierwszym dniu, prowa­
dzenie objęła Olimpia. Wysta­
wiła ona 7 juniorów, z któ­
rych 5 rozstrzygnęło walki na 
swoją korzyść. Tytuł mistrza 
okręgu, zdobytego w ubiegłym 
roku, broni Z. Kubiak (Bu­
dowlani).

Wyniki walk: waga musza — 
Roszyk (WTarta) pokonał swego ko 
legę klubowego, Kasprzyka na 
punkty; Gaj (Bud.) pokonał Kwa- 
picha (W.); waga kogucia — No­
wak (Olimpia)1 zwyciężył Ramota 
(Pol Leszno);; waga piórkowa — 
Matuszczak (O.) wygrał z Bochem 
(Pol. P-ń), a Mieloszyk (O.) — 
Woszczejkę (W.); waga lekka — 
Witczak (O.) pokonał w I starciu 
przez t. k. o. Mazurowskiego (Bu-
dowlani), a Mądry (W.) na
punkty Smiechowskiego (Zjedn. — 
Września); waga lekkopółśrednia 
— Peczyński (O.) zwyciężył Jan­
kowskiego (Grunwald), Zając (O- 
strovia), przez dyskwalifikację Ra 
jewicza (W.), został zwycięzcą. — 
Warta założyła protest co do tego 
werdyktu. Kubiał (B.) wygrał z 
Grienem (O.), a Olejniczak (W.) — 
Nowickiego (O.), stosunkiem punk 
tów — 3:2. (p)

Zawody konne 
w Lesznie

1 maja w ramach imprez or 
ganizowanych dla uczczenia 
Święta Pracy odbędą się na 
stadionie Kolejarza w Lesznie 
o godz. 15 wielkie zawody 
konne z udziałem członków 
kadry olimpijskiej

W prógramie zawodów prze 
widziano konkurs lekki i cięż 
ki, oraz bardzo ciekawy i za­
razem atrakcyjny konkurs 
szybkości sztafet.

W tym samym dniu o godz. 
18 w hali Polonii przy ul. Wa 
ryńskiego dojdzie do ciekawe 
go pojedynku piłki koszyko­
wej drużyn męskich o awans 
do ligi ośrodka poznańskiego, 
pomiędzy miejscową Polonią 
a Yictorią Jarocin. (R)

ra o Basię”, g. 18, 20.15 „Gdy
kobieta zostaje sama’ 
lat)

HUTNIK (Antonlnek) ■

(radź. 14

g. 16.45,
19 „Niemowlę na manewrach” — 
(ang. 12 1.)

MUZA —*ul. Armii Czerwonej —
g. 10, 12.30, 15, 17.30 ,Zezo-

SPORT

XIII MIĘDZYNARODOWY WYŚCIG POKOJU

BERLIN / ^^.ny"*1© warszawa
\ ^MAJA 132 Km
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Znacie to: na początku 
dujecie poparcie, nawet

znaj
. . , -------- po­

klask. Często jednak to popar
cie jest ostrożne, a poklask 
„przytłumiony”, stonowany. 
No bo tak: „Rację to on ma, 
ale czy wygra?” Gdy wygra 
— okazuje się, że... wszyscy 
byli za nim. Gdy przegra — 
gloria „samotnego bohatera” 
nie wynagrodzi goryczy...

A więc jednak nie zawsze 
łatwo jest krytykować. Cza­
sami trzeba mieć sporo cywil 
nej odwagi, by zdecydować się 
na krytyczne wystąpienie.

około g. 22)
SATYRY — ul. Armii Czerwonej 

g. 20 — „Kobieta jest diabłem” 
(koniec ok. g. 22.15)

Zenon Burzyński 
w sztuce P. Merimee 
„Kobieta jest diabłem”

MARCINEK — ul. Armii Czerwo­
nej — g. 11 ■— „Tygrys tańczy 
dla Szu-Hin”

W WOJEWÓDZTWIE

watę szczęście” (polski 18 1.)
MALTA (gródka) — g' 16, 18, 20 

„Lunatycy” (polski 16 1.)
MINIATURKA — ul. Chełmońskie 

go — g. 15.45, 18, 20.15 „Iwan 
Groźny” (radź. 16 1.)

OSIEDLE (Dębiec) — g. 16, 18, 20 
„Ojciec narzeczonej” (USA 14 1.)

PANCERNIAK (Golęcin) — godz. 
17.30,, 20 „Proces został odroczo­
ny” (NRD 16 1.)

PIAST (Starołęka) — g. 17, 19 — 
„Siostry” II seria (radź., 16 1.)

RIALTO — ul. Dąbrowskiego — g.
10.30, 13, 15.30, 18, 20.30 „Przeklę­
ci bracia” (japon. 18 1.)

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 17.30, 
20 „Zemsta zza grobu” (franc. 
18 1.)

SCALA — ul. Krauthofera — g. 
16, 18, 20 „Małe dramaty” (pol­
ski 12 1.)

TĘCZA (Wilda) — g. 18 „Sombre­
ro”, g. 20 „Miejsce na ziemi” — 
(polski 16 1.)

TARGOWE — nieczynne
WARTA — ul. 27 Grudnia — g. 10, 

12.30, 15, 17.30, 20 „Czerwony sy­
gnał” (włoski 14 1.)

WOJSKOWE — ul. Polna — g. 17, 
19.30 „Zobaczymy się w niedzie­
lę” (polski 18 1.)

WRZOS (Mosina) — g. 17.45, 20 — 
„Inspekcja pana Anatola” (polski 
16 1.)

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 17, 19.15 „Awantura o Basię” 
(polski 16 1.)

ZNICZ (Żabikowo) — g. 19.30 — 
„Gdy kwitną pierwiosnki” — 
(radź. 14 1.)

FOTOPLASTIKON ul. Armii

GNIEZNO 
ska”

Kina

.Panna Maliczew-

Czerwonej — g. 9—21 „Zwiedza­
my Europę” (część II).

W WOJEWÓDZTWIE:
GNIEZNO — 

S"23”, Polonia: 
czek”; KALISZ

Lech: „Odette 
.Kłopotliwy wnu-

Stylowe

KRYTYKA PRASOWA

TV iedawno podjęta została 
~ przez Sekretariat KC

PZPR „Uchwała w sprawie 
krytyki prasowej”. Dobiegają 
również końca prace nad u- 
stawą sejmową o ochronie 
krytyki. Wskazując na wagę 
krytyki prasowej, wskazując, 
że na krytykę prasową trzeba

W POZNANIU I W POWIECIE:

APOLLO — ul. Ratajczaka — g. 
9.30, 12.15, 15, 17.45, 20.30 „Wszy­
stko o Ewie” (USA 18 1.)

BAŁTYK — ul. Rooseyelta — g. 
15.30, 18 i 20.30 „Kawaler króla 
Jegomości” (franc.-włoski, 16 i.)

CZTERNASTKA’ — ul. Świerczew­
skiego — g. 10, 12.30, 15, 17.30, 20 
„Irena do domu” (polski 7 1.)

DOM KULTURY MO — ul. Grun­
waldzka — g. 15, 17.30, 20 „H-8” 
(jugosł. 16 1.)

GWIAZDA — Al. Marcinkowskie- 
go — g, 10.30, 13, 15.30 „Awantu-

ksyk w ogniu”, Wolność:
„Me- 
,Roz-

kaz zabić”, Syrena: „Na tropie”; 
LESZNO — Panorama: „Tysiąc 
talarów”; OSTRÓW — Roma: 
„Mężczyzna w spodenkach”, Słoń-
cę:
bel”;

,Nocą, kiedy przychodzi dia-
PIŁA Iskra

zwycięstwo”, Lotnik:
„Gorzkie 

.Malec”.

Radio
PROGRAM I

5.50 — Gimnastyka; 6.10 — Muzy-
ka poranna; 6.57 Omówienie
audycji szkolnych i oświatowych;
7.15 — Muzyka poranna; 7.45 —
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7 maja rusza liga
Międzyszkolnych Klubów Sportowych
Lekkoatleci Międzyszkolnego Związku Sportowego doko­

nali otwarcia sezonu. Na boisku Warty zgromadziło 
się około 540 dziewcząt i chłopców z całego województwa-

Mimo niesprzyjających wa-
runkow atmosferycznych
osiągnięto kilka dobrych wy­
ników: 16-letnia Kopacz z 
Kalisza pobiła w oszczepie re­
kord Polski młodzików MKS 
wynikiem 39,16 m, a w kuli 
osiągnęła odległość 9,79 m. 
Jóźwiak z Wrześni w kategorii 
juniorek pchnęła kulą 10.99 m 
a wśród juniorów Majchro­
wicz (Leszno) skoczył w dal 
6.85 m. Już niedługo młodzi 
lekkoatleci MKS-u będą star­
tować w nowych imprezach.

7 maja rusza okręgowa li­
ga młodzików w kategorii 
chłopców i dziewcząt- Po­
za tym jeszcze w maju eki­
pa MKS-u startować będzie 
w okręgowych mistrzostwach 
juniorów.
W czerwcu i w lipcu odbę­

dą się okręgowe a potem o-

gólnopolskie mistrzostwa lek­
koatletyczne MKS-u, w któ­
rych weźmie udział liczna 
ekipa MKS-ów Wielkopolski.

W sierpniu odbędą się w 
Rzeszowie mistrzostwa Pol­
ski juniorów, w których star­
tować będzie MKS Piast z 
Poznania. W jego szeregach 
zgrupowani zostaną najlepsi 
zawodnicy i zawodniczki z ca­
łego okręgu. (Stab)

Audycja dla dzieci starszych „Błę
kitna sztafeta’
prasy; 
rannej

8.15 — d*
— Przegląd . 
muzyki po­

8.35 — Muzyka i aktualno-
śći; 9 — Audycja dla klas III i IV 
pt. „Gama nie od „do”; 9.20 — 
Muzyka polska; 10.10 — Koncert 
poranny w wykonaniu Orkiestry 
Rozgłośni Wrocławskiej PR pod 
dyr. J. Zabłockiego; 11 — Audycja 
dla klasy V pt. „Od Apeninów do 
Andów”; 11.30 — Audycja z cyklu: 
„Rodzice a dziecko”; 11.35 — Soli­
ści w repertuarze rozrywkowym; 
12.20 — Chłopskie pieśni niedoli i 
buntu; 12.40 — Utwory fortepiano­
we Jana Brahmsa; 13 — 4X15 mi­
nut muzyki rozrywkowej; 14.05 — 
Audycja dla klas III i IV pt. 
„Morskie przygody wesołego 
Jacka”; 14.25 — Koncert chóru a 
capellą Polskiego Radia w Kra-
kowie dyryguje KluCzniok;
14.45 — Utwory wiolonczelowe gra 
R. Łosakiewicz; 15.05 — W rytmie 
walca; 16.15 — Sobotnie popołud­
nie; 17 — Dla dzieci audycja słów 
no-muzyczna ^t. „Otwarta szkatuł 
ka”; 17.30 — Z życia Związku Ra-
dzieckiego; 18.35 „Wędrówki
muzyczne po kraju; 19.05 — Do 
tańca grają orkiestry; 19.30 — 
Sprawozdanie dźwiękowe z Między­
narodowego Meczu Piłkarskiego 
drugich reprezentacji Polski — 
CSR; 19.50 — Muzyka taneczna; 
20.30 — Melodie taneczne w wy­
konaniu słynnych orkiestr i so­
listów; 22 — Melodie taneczne w 
wykonaniu zespołu pod dyrekcją 
J. Haralda; 22.40 — Muzyka ta­
neczna.

Wiadomości: 5, I, 7, 8, 14, 16, 18, 
20, 23.

PROGRAM II (Poznań)

6.50 — Gimnastyka; 7 — Radio- 
Reklama; 7.50 — Muzyka poranna; 
8.15 — Radiowy kurs nauki języka 
rosyjskiego — powtórzenie lekcji 
58; 8.36 — Przegląd prasy; 8.45 — 
Drobne utwory symfoniczne; 9.05 
Koncert rozrywkowy w wyk. Or­
kiestry Mandolinistów Rozgł. Łódź 
kiej PR pod dyr. E. Ciukszy; 10 
Mozaika muzyczna; 10.50 — Pora­
dy praktyczne dla kobiet w opra­
cowaniu Karoliny Kocowej; 11 — 
Słynni radzieccy śpiewacy opero­
wi; 10.10— Muzyka ludowa; 15.30 
Dla dzieci audycja słowno-muzycz 
na pt. „Magiczne oko” cz. II; 16 
Poznańscy soliści i piosenkarze w 
muzyce rozrywkowej; 16.50 — Pio­
senka „Ekspressowa”: 17.15 — W 
rytmie marsza; 17.50 — Koncert 
przed 1-szym Maja; 18.25 — Melo­
die z repertuaru orkiestry Glen- 
na Millera; 18.35 — Muzyka i ak­
tualności; 19.05 — Uniwersytet Ra­
diowy z cyklu: „Zwierzęta a śro­
dowisko”; 19.15 — W szybkich tem

Oto mapka tegoroczne, 
trasy XIII Kolarskiego Wyki 
gu Pokoju, który rozegrany 
zostanie na trasie Praga .. 
Warszawa — Berlin.

Wszystkich sympatyków ko 
larstwa informujemy, że re. 
dakcja „Głosu” dorocznym 
zwyczajem uruchamia telefo. 
niczny punkt informacyjny; 
W godzinach od 14 do 18 je. 
dynie numer telefonu

659-59
informować będzie o pru. 
biegu wyścigu na poszczę, 
gólnych etapach. Telefonia 
ny punkt informacyjny uru­
chamiamy od najbliższego po 
niedziaiku, kiedy rozegrany 
zostanie 1 etap (220 km) ni 
trasie Praga — Brno.

Piłkarze grają dziś z CSU
Cz. Krug po zapoznaniu się z formą naszych czołowyd 
piłkarzy, którzy przebywają obecnie w ośrodku przygotow 
olimpijskich w AWF na Bielanach ustalił składy naszyli 
drużyn reprezentacyjnych na mecze z CSR B, Szkocją om 
NRD.

pach; 19.30 — „Matysiakowie” od­
cinek powieści radiowej; 20 — Mu 
zyka rozrywkowa; 20.20 — Repor­
taż dźwięk, z akademii 1-majowej 
w Poznaniu; 21.40 — Gra Wrocław 
ski Kwintet Rytmiczny Polskiego 
Radia; 22 — „Wieczór z gongiem”; 
23.30 — Muzyka taneczna.

Wiadomości: 5.30, 6.30, 7.30, 
12.04, 15, 19 , 21, 23.50.

Telewizja

8.30,

POZNAŃSKA
17 — „Kajtuś rozmawia z dzieć­

mi”; 17.20 — Film fab. prod. ra­
dzieckiej pt. „Ewakuować mia­
sto”; 19 — Dziennik; 19.30 — 
Transm. ,,1-Majowe Święto”; 22.05 
Ostatnie wiadomości; 22.15 — Ple­
biscyt piosenki.

KATOWICKA
20 — „Pierwszomajowe Święto*' 

— program artystyczny; 21.45 — 
„Matka” — film fabularny prod. 
radź.

Wystawy
CBWA — St. Rynek — g. 10—18 — 

wystawa prac H. Krajewskiej;
HALA MTP nr 7 — ul. Swierczew

skiego —v g. 10—18 
Człowiecza”

.Rodzina

KLUB MPiK — ul. Ratajczaka — g. 
10—17 _ wystawa pt. „Pierwsze 
kroki samochodowe w USA”

SALON PTF — ul. Paderewskiego 
wystawą prac prof. dr. T. Cy­
priana;

BIBLIOTEKA UAM — ul. Rataj­
czaka — g. 11—17 — wystawa 
książki jugosłowiańskiej;

KLUB „FAFIK” PI. Curie-
Skłodowskiej — g. 14—18 — wy­
stawa malarstwa nowoczesnego 
P. Kuklisa;

Dyżury pełnią
SZPITAL MIEJSKI :. fr. RA-

SZEI (chirurgia L dterna) — ul.
Mickiewicza 2. '

APTEKI: Głogowska 47, Kraszew­
skiego 12, Marcinkowskiego / 11, 
Dzierżyńskiego 349, Mazowiecka 
12, Główna 53.

SPÓŁDZIELCZE DYŻURY LEKAR 
SKIE I DENTYSTYCZNE - Gło- 

i gowska 16, tel 620-00. codziennie 
od godz. 18—6 tano, w święta — 
od godz. 15;

PUNKT POMOCY WIECZORNEJ 
DLA DZIECI CHORYCH — ul. 
Mickiewicza 31 — w dni powsze­
dnie od g. 18—20 i w niedziele 
i w święta od godz. 8—10.

W dzisiejszym spotkaniu1 
CSR (B), na warszawski: 
Stadionie Dziesięciolecia dri 
ga reprezentacja Polski t 
stąpi w następującym składzie 
Szymkowiak — Pohl, Kawuli 
Woźniak — Michel, Nieroba- 
Kowalski, Jarek Szymborst 
Liberda, Lentner.

Na mecz ze Szkocją w GJ® 
gow (4 maja) ekipa polska w; 
jedzie w następującym skk 
ozie: bramkarz — Stefaniszy 
i Szymkowiak, obrona — Sm 
pański, Grzybowski, MonicJ 
Woźniak pomoc — Strzykali! 
Zientara i Michel, atak — K 
walski, Brychczy, Hachord 
Pohl, Baszkiewicz j Lentnf

PAP

Dzisiaj i jutro 
mecze III ligi

Ósma kolejka rozgrywek1 
mistrzostwo poznańskiej 
piłki nożnej rozegrana zosS 
nie w dwóch dniach: 30 
tnia i 1 maja. Dzisiaj, w 
botę odbędą się cztery następ 
jące spotkania: w Poznao 
(godz. 17) Grunwald — 
nia Poznań, w Lesznie 
17) Polonia — Obra Kośc>a>
w Grodzisku (godz. 18.15) ® 
skobolia —■ Polonia Nowy 
myśl, w 
Kolejowy 
KKS.

Jutro,

Kępnie
KS

(godz. 1
Rawl^

w niedzielę
w,e Wrześni (godz. 14) 
noczeni — Górnik Konin °r 
w Kole (godz. 15) Oliwpi3 
Prosną Kalisz, (m)

Mistrzowie brydża
Tytuł mistrza Polski 

brydżu sportowym na 1960” 
przypadł w udziale 
klubu „Placówka”, a 
mistrzem zostali brydżys(l 
drużyny „Energetyk”. 
zespoły z Warszawy (P^


